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OrOS PABIANIL 


dzień 8 Marca, tym 
zatacza zapoczątko- 
wana ptzez robotnice PZPB im. 
Stalina, akcja godnego uczczenia 
Międzynarodowego Święta Kobiet. 
W tym dniu uroczystym robotnice 
wszystkich łódzkich zakładów przy 


Im bliższy 
szersze kręgi 


podsumowaniu osiagnięć, będą mo- 
gły powiedzieć sobie, że oto wzbo- 
gaciły swój kraj i całą klasę robo- 


Fala masowych zokowiązań 


mea cześć Dnia 2 Marca 


która z prawdztwym oddaniem | 
poświęceniem uczy młodzież. 

NASZ KORESPONDENT Z PZPB 
IM. STALINA TOW. JOÓŹWIAK 
DONOSI; 

„Dzięki inicjatywie przewodniczą 
cej Ligi Kobiet tow. Franc, akcja 
ta objęła u nas ogromną część zało 
gi. 13 zespołów podjęło zobowiąza* 
nia podniesienia ilości produkcji od 


j > tniczą, że dały Państwu wiele Mme- |6 do 10 procent. Tow. Szpakowski. 
ORGAN WK i ŁK POLSKI EJ Z) EDNOCZON EJ PARTII ROBOTN ICZE!J trów i kilogramów ponadplanowej majster, tow. tow. Kuczma, Owcza- 
| produkcji. Irek, Pawłowski, Rodewald, Krzyża- 
i Pa. a WYPEŁNIAMY nowski, SIPAG SEEEN mra 
OŃ , Š$ ' 5 s . : NERE li zobowiązania podniesienia ilości 
ROR HI (YD . CZWARTEK 16 LUTEGO 1950 ROKU 4 Nr 47 (1328) NARŻE ZOROWIAZANIA EM Pn 
| Kobiety z PZPB Nr. 3 donoszą, |nia odsetka primy. Majstrowie od- 
że w pelni realizują swe póstano- |działu przewijalni Siciński, Cedrow 
wienia dokształcania słabszych tka |ski, Łożarek, Górecki, Świnoga, 
czy i tkaczek. A więc tow. tow. Li | wraz ze swymi zespołami zobowią- 
siecka, Kieżkowa, Herbichowa, Po- |zali się także podnieść jakość i ilość 
leć i Okrój zostają po godzinach | produkcji oraz. zmniejszyć liczbę 
pracy, douczając skutecznie prząd- | braków. 
ki, nie wykonujące baz produkcyj- KOBIETY Z PZPDz. NR 5 


sojuszu i ERROR wzajemnej 
miedzy ZSRR a Chińską Republiką Ludow 


MOSKWA (PAP). W dniu 
lutego br. podpisano w Moskwie u 
kład o przyjaźni. sojuszu ij pomocy 
wzajemnej między ZSRR, a Chiń- 
ską Republiką Ludową, porozumie 


| Art. 4 obie umawiające się| 

strony będa konsulto- 
wały się nawzajem co do wszyst- 
kich waźnych zagadnień między 
narodowych, dotyczących wspól- 


jać i zacieśniać stosunki ekono- 
miezne i kulturalne między Związ 
kiem Radzieckim a Chinami oraz 
udzielać sobie nawzajem wszel- 
kiej możliwej pomocy ekonomicz 


f 


pozostanie on w dalszym ciągu 
w mocy na przeciąg lat 5-ciu i 
zgodnie z tą regułą będzie prolon 
gowany. 
Sporządzono w ) 
kwie, dnia 14 lutego 1950 reku w 


mieście Mos- 


ny ch. Tkaczka tow. Szewczykowa 
poświ ięca wiele wysiłku, dokształca 
jac młode niewykwalifikowana tka- 
czki. 


POWIEKSZĄ LICZEBNOŚĆ KOŁA 
E M 

Członkinie koła LK. 

stan koła fabrycznego z 


zwiększą 
260 do 300 


W PZPB Ruda Pabianicka (Od- |osób. Poza tym postanowiły „nawią 
dział Il), kobiety złożyły zobowią- |zać kontakt ze wsią £ zorganizować 


zanie wyszkolenia na dzień 8 Mar- 
ca 15-tu młodych tkaczy. Wśród 
nich wyróżnia się“ tow. Sawieka, 


tam koło L. K. oraz rozwinąć współ 
zawodniectwo na terenie swego za- 
kladu pracy. 


Tak lud francu 


ski 


walczy © pokój 


nie w sprawie chińskiej czangczuń= nych interesów Związku Radziec nej i realizować niezbędną współ 1 
skiej linii kolejowej, portu Arthura kiego i Chin, kierując sie intere- pracę ekonomiczną. dwóch egzemplarzach. — każdy f © 
i Dajrenu oraz porozumienie w sami umocnienia pokoju i po Art 5 układ niniejszy wchodzi w językach rosyjskim i chiń- | 
sprawie długoterminowego kredytu | wszechnego bezpieczeństwa, . w życie natychmiast od | skim, — przy czym oba teksty ma | | aa ER $ D r Yy P dB JUNI 
gospodarczego. Art 5 obie umawiające się| dnia ratytikacji; wymiana doku- ją jednakową mac obowiązującą. 

4 


Niżej podajemy pełny tekst ukła 


strony zobowiązują się 


w duchu przyjaźni i współpracy 


mentów ratyfikacyjnych odbędzie 


się w Pekinie. 


Z npoważnienia Prezydium Ra- 


dy Najwyższej Związku Socjali- 


zatopiono w porcie nicejskim 


du | porozumień: oraz zgodnie z zasadami równo- rnia PZA sty i zieckich: 

Układ o przyjaźni, sojuszu i po- alk pore ESA IENA ae miek oman PORADA p mo) WY REŻ ważka GENEWA (PAP), — Z Paryża do-| nifestanci wrzucili do morza skrzy- 
‘mocy wzajemnej miedzy ZSRR a) sów jak i wzajemnego poszanowa | ©% W Casu lat 30-1u, ZY) CZY: RADE. M noszą, że w porcie nicejskim doszło | nie z bronią przeznaczoną dla Ju- 
Chińską Republiką Ludową. nia suwerenności państwowej i| jeśi jedną z umawiających się Z. upoważnienia Centralnego | do burzłiwych zajść, w 'czasie Któ-| gosławij Tito. . AG 

Prezydium Rady Najwyższej | integralności terytorialnej oraz| Stron w ciągu roku przed upły-| Rządu Ludowego Chińskiej Repu | rych tysiące demokratów zamanife- Broń ta, wyprodukowana w = 
Zwiazku Socjalistycznych Republik | niemieszania się w sprawy we-| wem tego terminu nie wyrazi pra| bliki Ludowej: stowały niezłomną wolę walki o po- | kładach Snease w la Bocca, ka 00 
Radzieckich i Centralny Rzed Ludo wnętrzne drugiej strony — rozwi| gnienia wypowiedzenia układu, — Czou En - lai. kój. ożywiającą lud francuski, Ma- być załadow 05 RA statek k Ber Sa 
wy Chińskiej Republiii Ludowej, o Palka E Log 5» 
żywione zdecydowana wolą, by dra yk związków zawodo- 


Przywódcy 


gą wzmocnienia przyjaźni i Współ- wych bojowników © 
pracy między Związkiem Socjalisty wolność “uprzedzeni © ma- 
cznych Republik Radzieckich a jacym nastąpić przeładunku, wydali 


Chińską Republiką Ludową wspól- 
nie przeszkodzić odrodzenin impe- 


Sojusz radzi 


ecko-chiński 


apel do ludności. \ 
We wtorek rano skrzynie z bronią 


rializmu japońskiego i powtórzeniu zostały przewiezione samochodami 
się agresji ze strony Japonii lub któ ciężarowymi do portu pod silną 
rezokolwiek bądź innego państwa. eskortą żołnierzy. Port obsadzony 


któce w jakiejkolwiek bądź formie 


stanowi potężny wkład do sprawy umocnienia 


został przez setki policjantów. Do- 


połączyłoby się z Japonią w aktach e kerzy natychmiast przerwali prace, 
agresji. podobnie jak robotnicy zakładów 
oe pany wa POKOJU Ii demokracji na Swiecie piieis r 
nia długotrwałego pokoju i powsze d St Roch oraz tramwajarze. Wśród 

j okrzyków „żądamy pokoju“ robot- 


cunego bezpieczeństwa na Dalekim 
Wschodzie i na całym świecie, zgo 
dnie z celami i zasadami. Organiza- 
cji Narodów Zjednoczonych: 
„słęboka piekne, że zacieśnie 
me dobrych stosunków sasiedzkich 
i przyjażni między Zwiazkiem So- 
cjalistycznych Republik  Radziec= 


WI DLIWOŚC SA CAŁKOWICIE 
PO STRONIE REWOLUCJI CHIN- 
SKIEJ”, 


Panie Przewodniczacy Rady Mini- 
strów ZSRR Panie Ministrze Spraw 
Zagranicznych ZSRR! Panowie! 


Przemówienie ministra. Wyszyńskiego Przemówienie ministra Czou En-loia 


Te 


sa) 


nicy udali się do portu, odpowiada- 
jąc kamieniami na palki gumowe i 
bomby łzawiące, których użyła po- 
licja. Po wrzuceniu do morza skrzyń 
praz zmuszeniu policji do odwrotu, 
robotnicy francuscy spokojnie po- 
i wrócili w pochodzie przez ulice Ni- 


kich a Chińską Republiką Kudowa „Oto dlaczego — powiedział Między „Chińską Republiką Ludową cei do swoich zajęć. 

odpowiada podstawowym  jntere- wtedy J. Stalin — sympatyzuje- |? „Związk jem „Socjalistycznych Repu- 3 a. , a 

som narodów Zwiazki Radzieckie- my i będziemy sympatyzowaji z blik Radzieckich podpisano dzis nə- Robotnicy portowi w Saint Nazai- 

go i Chin, — postanowiły w tym s zy k PORZE $ wy układ o przyjażni, sojuszu i po- re ponownie odmówili załadowania 

celu zawrzeć niniejszy układ I wy- rewolucją chińską w jej wa ea o mocy wzajemnej, -porozumienie w na statek angielski „Empire Mar- 
wyzwolenie narodu chińskiego |sprawie chińskiej czangczuńskiej li- shail“ sprzętu wojennego, przezna- 


znaczyły w charakterze swych peł- 
nomocników: 


nnn A a 


spod jarzma imperialistów i o 


nii kolejowej, Portu Arthura i Dajre- 
sprawie u- 


czonego dla Indachin. 


= * 


i AR z wę. „_|nu, oraż porozumienie w 
Prezydium Rady Najwyższej zjednoczenie Chin w jedno pań- dzielenia „Chinom kredylu—jak rów- Kolej rze w Castres. departament 
Związku Socjalistycznych Republik stwo“, nież dokonano. wymiany not. Tarn, poparci przez ludność miasta, 
Radzieckich — Andrzeja Wyszyń- Naród radziecki okazywał nie-| Zawarcie wspomnianego układu i przeciwstąwili śię odprawieniu 
skiego, ministra spraw zagranicz- ; y F +, (wymienionych porozumień znajduje dwóch wagonów, załadowanych 30 
nych ZSRR, Centralny Rząd Ludo zmiennie swą sympatię sprawie | parcie w żywołnych interesach wiel tonami amunicji. 
wy Chińskiej Republiki Ludowej— wyzwolenia narodu chińskiego, Pod- |qjch narodów Chin i Związku Ra-| %,* : 
Robotnicy fabryki liczników auto 


Czou Bn=laią. premiera Państwo- 
wej Rady Administracyjnej i mini- 
stra Spraw Zagranicznych Chin. 


pisany dzisiaj układ o przyjaźni, so- 
juszu i pomocy wzajemnej między 
Związkiem Radzieckim a Chińską 


dzieckiego oraz stanowi wyraz brater 
skiej przyjaźni i wieczystej współ- 
pracy między Chinami a Związkiem 


matycznych, w Montrouge pod Pa- 
ryżem odmówili pracy nad precyzyj 
nymi częściami bomb, które produ- 


Obaj pełnómocni przedstawiciele, 5 | Radzieckim, Zawarcie układu i poro- n 
po, wymianie swych pełnomocnictw, Republiką Ludową stanowi wyraz |zumień jest szczególnie cennym wy- kują te zakłady. 
które okazały się w należytej for- dążenia obu naszych narodów do |razem serdecznej pomocy dla rewo- „PA 4 


mie i w pelnym porzadku, uzgodni 
li co następuje: 


wieczystej przyjaźni i współpracy 
dla pomyślności naszych krajów, dla 


lucyjnej sprawy narodu chińskiego 
ze strony Związku Radzieckiego, kie- 
rowanego w myśl wskazań politycz- 


Unia związków zawodowych okrę 
gu paryskiego przesłała robotnikom 
portowym w Cherbourgi, którzy 


Mt. 1 amon tea pij Pa umocnienia pokoju i bezpieczeń- nych Generalissimusa Stalina, Nie u- odmawiają przeładuńku sprzętu wo 
a kdo josh cia a | a stwa narodów. lega żadnej wątpliwości, że ta Ścisła $ PENS, TER e N Kilka samochodów załado- 
wszelkie będące w ich mocy ko. | Panie Przewodniczący Centralne-| porozumienie w sprawie chiń- || Szczera współpraca Chin i Związku sięz Gi; a och Ró ksz PWD. 

miżóżne roi ow tabi ńledopnsz- go Rządu Ludowego! Panie Premie- | skiej czangczuńskiej linii kołejo- Radzieckiego ma niezmiernie głębo- on AE: mg ć KAWAŁ cbiñs iej T e WEZ rarreen ae 
czenia do powtórzenia się agresji | rze Państwowej Rady Administra- | wej, Portu Arthura i Dajrenu ma |5i* ZNACZENIE DINOTYCZAE i tWechyb PRTRNUCEC En EOeJoWEN W] paramen ow TOWER MEARGA BAY 
cz r ; S A ` x nie bedzie miala ogromny wpływ ijsprawie Portu Arthura i Dajrenu, po- kowa wśród chłopów na rzecz robot 


i pogwałeenia pokoju ze strony 


cyjnej! Panowie! 


wielkie i doniosłe znaczenie. Porozu 
mienie stwierdza, że po 1945 r, za- 


konsekwencje dla sprawy pokoju i 


rozumienie w sprawie udzielenia kre- 


ników portowych, walczących o no= 


Japonii lub któregekolwiek bądź histori Eft z scho- | dytu Chinom, jak również wymiana į kój. 
innego państwa, które bezpośre- M shy T Z szły zasadnicze przemiany w sytua- jr tey jej narodow, Wacho nsi = RAEC, przekazania kis A 

> > A . SKIE J s "os z f: 
dnio lub pośrednio  połączyłoby |©} YE x cji na Dalekim Wschodzie, które Wielka przyjażń między naszymi |szkodowania rządowi chińskiemu 


się z Japonią w aktach agresji. W 


wa, doniosła karta, Podpisane zo- 


umożliwiają nowe podejście do za- 


dwoma mocarstwami ugruntowała się 


przez rząd radziecki mienia nabytego 


Koniereneja 


wypadku, jeżeli jedna z umawia- | stały dziś dokumenty 0 ogromnym wz chińskiej czangczuńskiej | ad chwili Socjalistycznej Rewolucji|w Mandżurii od właścicieli japoń- w sprawie walki 
jących się stron stanie się obick- | p; c inii kolejowej, Portu Arthura i Daj|_„_, ż ia- | skici tak k i j- p e aixi 

je z D 8 Osą uż historycznym znaczeniu — układ 0| renu. Każdy artykuł tego porozu- | Październikowej. Jednakże imperia- | skich. a także o przekazaniu bez od 

tem napaści że strony Japonii lub przyjaźni, sojuszu i pomocy. wzajem | pienia świadczy DEA tn © 1 kontrrewołucyjny rząd Chin | szkodowania wszystkich budynków Z analfahet zmem 
Sbiryiierzenych y Di Katy Ti A ' b 3 mienia świadczy o wysokim posza- PREIA bileng 5 tóżzk k 

przymierzony / DA4 pa as jenio w sprawie chin- |nowaniu przez Związek Radziecki przeszkadzały dalszej wspólpracy po-| Yego tzw. miasteczka wojskowega 

znajdzie się w ten sposób w sta- | PSJ. Porozumienie SDOBNCOL CI : RE nee |miedzy nami. Zwycięstwo narodu|w Pekinie, wszystko to stanowi wy- „Okręgowa Rada Związków 


nie wojny. — druga umawiająca 
się strona niezwłocznie udzieli jej 
pomocy wojskewej i innej przy 
użyciu wszęłkich środków. będą- 
cych w jej mocy. 


skiej czangczuńskiej linii kolejowej. 
Portu Arthura į Dajrenu, porazu- 
mienie w sprawie dlugoterminowe- 
go kredytu gospodarczego. 


niezależności narodowej oraz naro- 
dowych praw i interesów ludu chiń 
skiego, o niezwykłe wysokiej warto- 
ści zasad radzieckiej polityki zagra- 
nicznej. 


| przewodniczącego 


chińskiego doprowadziła do zasadni- 
czych zmian w tej syluacji. 

Naród chiński pod kierownictwem 
Mao Tse-tunga 
stworzył Chińska Republikę Ludową 


raz wielkiej przyjaźni ze strony rzą- 
du radzieckiego i Generalissimusa 
Stalina i wywoła niewątpliwie w na- 
rodzie chińskim uczucie najwyższego 
entuzjazmu, 


Zawodowych w Łodzi, podaje do 
wiadomości, że wspólnie ze Spo 
łecznym Komiteiem do Walki z 
Analfabetyzmem zwołuje konfe- 
rencję, na którą zaprasza Dyrek 


Umawiające się strony deklaru Komunikat o podpisaniu tych do-| Podstawą porozumienia w spra- |i powołał do życia państwo zjedno-| Niech mi wolno będzie w imieniu cje Zaiadów, Przewodniczących 
ją zawieść. Kolowóść ETA: kumentów powitany będzie z aezu- pa; przyznania przez Związek Ra- | eoue jak nigdy dotąd, co umożliwi- narodu chińskiego wyrazić wdzięcz- dy Zakładowych, Kierowników 
nia w duchu szczerej współpracy ciem głębokiego zadowolenia nie dz szej ZE? kredytu ło szczerą współpracę między naszy- | ność Generalissimusowi Stalinowi i swieślie, jak również Przewodni 
we wszystkich akcjach miedzyna |tylko przez cały naród radziecki, rod ARS e n ię Republice mi dwoma wielkimi państwami. rządowi radzieckiemu za tę wielką czących i Referentów Kultural- 
rodowych, mających na celu za- | lecz i duża sat EPOS AI Ut dy Śr ecy JOWANA Wam na Dzięki spolkaniom i wymianie | przyjażń. no - „Oświatowych Związków 
spraióhic Sanie i Kekolócoeśc | © KAZ , |Szych narodow rozwijania į zacieś- | zdań między Generalissimusem Sta- Chiny i Związek Radziecki urze- Branżowych. 

pokoju, demokracji I postępu. niania stosunków gospodarczych i | |inem, a przewodniczącym Mao Tse- czywistniają ścisłą współpracę w Konferencja dla zakładów 


stwa na całym świecie oraz będą 
poświęcać w całości swe sily dła 
jak najrychlejszego urzeczywi- 


stnienia tych celów, 
Art 2 obie nmawiające się 
` strony zobowiązują się, 


na zasadzie zgodnego porozumie- 
nia wzajemnego, dążyć do zawar 


Układ o przyjaźni, sojuszu i po- 
mocy wzajemnej oraz wspomniane 
wyżej porozumienia, oparte na po- 
szanowaniu zasad równouprawnie- 
nia, niezawisłości państwowej i su- 
wereńności narodowej, konsolidrją 


kulturalnych miedzy Związkiem Ra 
dzieckim a Chinami. oraz udzielania 
sobie nawzajem pomocy gospodar- 
czej. 


Podpisane dzisiaj układ i porozu- 
mienia między Związkiem Sacjali- 
stycznych Republik Radzieckich a 
Chińską Republiką Ludową , stano- 


| dzie. 


tungiem możliwość ta przekształciła 
się w realną rzeczywisłość, a przy- 
jazń, sojusz i pomoc wzajemna Chin 
i Zwiazku Radzieckiego zostały u- 
trwalone w podpisanym obecnie ukła 

Blok imperialistyczny z imperiali- 
zmem amerykańskim na czele usiło- 


imię pokoju, sprawiedliwości i po- 
wszechnego bezpieczeństwa. Współ- 
praca ta stanowi wyraz nie tylko in- 
teresów narodów Chin i Związku Ra- 
dzieckiego, lecz również jnleresów 
wszystkich narodów Wschodu i całego 
świata, którym drogie są pokój i spra 
wiedliwość.  Jesiem przekonany, że 


śródmieścia odbędzie się dnia 16 
lutego br. o godz. 17, w sali iea- 
tralnej ORZZ w Łedzi. 
Obecność wszystkich zaproszo 
nych obowiązkowa, Na konferen 
cji będzie obecny Pełnomocnik 
Rządu do Walki z Analfabetyz- 
mem, oraz przedstawiciel Central 


cia w możliwie jak najkrótszym Febe ar apoek ierden naro- | wią ogromny wkład do sprawy u-|wał wszelkimi sposobami, Słosując|układ i porozumienie, które zawarli- nej Rady Związków Zawoda- 
terminie, wraz z innymi mocar- da, A sui a po aid we mocnienia pokoju i demokracji na | prowokacyjne metody, zakłócić przy- śmy znajdą poparcie nie tylko ze wych. ay 
stwami sprzymierzonymi podczas | rodem chinskim. Narod  TAGZIECK| | oatym świecie. jażń między naszymi mocarstwami, | strony narodu Chin i Związku Ra- ORKRĘGOWA RADA ZW. ZAW. 


drugiej wojny światowej trakta- 


zawsze żywi glebokie uczucia przy- 


lecz haniebne le próby załamały się 


dzieckiego, lecz również postępowej 


W ŁODZI 


Bzz ż +4 Ti 4 ą + H 4 
tu pokojowego z Japonią. jaźni i szacunku dla narodu chiń-| Niech mi wolno bedzie, Panie | całkowicie. $ ludzkości całego świata. Jedynie im- 
4 AB skiego, dla jego bohaterskiej f walki Przewodniczący i Panie Premierze, Układ i porozumienia zawarte mię- perialiści i podżegacze Walei przyj | K . 
Art 3 obie  umawiające Się | wyzwauleńczej pod' kierownictwem | pogratulować Panom podpisania dzy Chinami a Związkiem Radziec-| mą ten układ i le porozumienia z nie omunikat 


strony nie będą zawie- 


wodza narodu chińskiego Mao Tse- 


tych historycznych aktów, konsoli- 


kim mają szczególnie doniosłe zna- 


nawiścią. 


Zawiadamiamy, że w dniu 16 In- 


taty N w porzo” | inna jiezeciwy ke uclskowi féugaine] Tujasych make. Sojusz i adstą przy | rzenie dła odrodzonej Chińskiej Re-| Zespolenie narodów Chin i Związ- | tego br. o godz. 18 lokalu O 

nego przeciwko drugiej stronie, | mn j imperialistycznemu. W swej| jaźń. ję - o godz. 18 w fokaln Ośrod 

r przeci r alisty n s ubłiki Ludowej. Dopomogą one na-|ku Radzieckie ti | 

jak również nie beda uczestniczy niezmiennej sympatii z tą walką, na Ni ze LEŻĄ WykYŃ 7 z [p ogą (na ckiego, czących razem |ka Szkołenia Partyjncgo, przy ul. 
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tw żadnych: koalicjach: ant też £ enia [okolo 700 milionów ludzi, stanowią | Traugutta Nr. 1, odbędzie się kon- 


w żadnych akcjach lub poczyna- 
niach wymierzonych przeciwko 
drusiei stronie. 


ród radziecki żywiH głębokie prze- 
konanie, że — jak to powiedział 
Wódz narodu radzieckiego J. Stalin 
„Już w 1925 r, — „PRAWDA I SPRA 


nie sojasz 1 przyjaźń między naro- 
dami Zwiazku Socjalistycznych Re- | 


publik Radzieckich i Chińskiej Re- |moc w dziełe odbudowy i 


nubliki Ludowei! 


| 


sobie faktu, że NIE JEST ON OSA- 
MOTNIONY oraz będą stanowiły po 
rozwoju 
chińskiego życia gosnodarczego. 


siłę nie do pokonania, 
Niech żyje wieczystą przyjażń 


suliacja z kolejnego tematu dia gru 
ilpy samokszfałceniowej Dzielnicy — 


wieczysta współpraca Chin i Związ- | Górnej, 


Po-|ku Radzieckieda, 


Ośrodek Szkolenia Partyjnego. 


Str. 2 


Porozumienie między Rządem Związku Socjalistycznych Republik © z © 
Radzieckich, a Centralnym Rządem Chińskiej Republiki Ludowej Porozumienie między ZSRR 


w sprawie przyznania kredytu). 


Chińskiej Republice Ludowej 


W związku ze zgodą Rządu Związ 
ku Socjalistycznych Republik Ra- 
dzieckich na zadośćuczynienie proś- 


bie Centralnego Rządu Ludowego 


Chińskiej Republiki Ludowej o 
przyznanie Chinom kredytu na za 
Kup urządzeń i innych materiałów, 
jakie Związek Radziecki zgodził si 
dostarczyć Chinom, oba rządy uzgo 
dniły co następuje: 
Mt 1 Rząd ZSRR przyznaje 
u) Centralnemu Rządowi 
Ludowemu Chińskiej Republiki Du 
dowej kredyt w przeliczeniu dola- 
rowym w wysokości 300 milionów 
dolarów amerykańskich według kur 
su 35 dolarów amerykańskich za 
uncje czystego złota. 

Wobec  niezmiernego  Sspustosze- 
nia Chin w następstwie długotrwa- 
lych działań wojennych na teryto- 
rium chińskim, rząd radziecki zgo- 
dził się przyznać ten kredyt na ul- 
sowych warunkach  oprocentowa= 
mia: 1 proc, rocznie, 

Art wspomniany w art. 1 

` kredyt będzie realizo 
wany w przeciągu 5 lat, poczynając 
od 1 stycznia 1950 r. w równych ra 
tach po 20 proc. kredytu corocznie 
w cslu pokrycia kosztów dostawy z 
ZSRR urządzeń i materiałów, w 
tym urządzeń dla elektrowni, za- 
ktadów metalurgicznych i fabryk 
budowy maszyn, urządzeń dla ko- 
palń węgla i rud, urządzeń kolejo- 
wych i innych urządzeń transpor- 
towych, szyn oraz innych materia- 
tów dla odbudowy i rozwoju chiń- 
skiej gospodarki narodowej. 

Nomenklatura, ilość, ceny i ter- 
miny dostaw urządzeń i materia- 
łów zostaną ustalone w drodze spe 
cjalnego porozumienia stron, przy 


czym ceny określone będą na pod- 
stawie cen rynków światowych. 
Kwoty kredytowe niewykorzysta 
ne w ciągu jednego okresu roczne- 
go mogą być wykorzystane w na- 
stępnych okresach rocznych. 


Mit Centralny Rząd Ludo- 
„ wy Chińskiej -Republi- 
ki Ludowej spłaca wymieniony w 
art. 1 kredyt oraz procenty dosta- 
wami surowców, herbaty, złota i do 
larami amerykańskimi. Ceny su- 
rowców i herbaty, ilość i terminy 
dostaw zostaną ustalone w  ©0so- 
bnym porozumieniu, przy czym ceny 
określane będą na podstawie cen 
rynków światowych. 


Spłata kredytu nastąpi w przecią 
gu 10 lat w równych corocznych ra 
tach w wysokości 1710 sumy otrzy 
manego kredytu, płatnych najpóź- 
niej 31 grudnia każdego roku. Pier 
wsza rata spłacona będzie najpóź- 
niej 31 grudnia 1954 r., a ostatnia 31 
grudnia 1963 r. 


Spłata procentów kredytu, które 
liczą się od dnia wykorzystania od 
powiedniej części kredytu, następu 
je w okresach półrocznych. 


Mt 4 w celu prowadzenia 
= rozrachunków,  związa 


nych z kredytem, przewidzianym w 
niniejszym porozumieniu, Państwo 
wy Bank ZSRR i Bank Narodowy 
Chińskiej Republiki Ludowej otwo 
rzą specjalne konta i ustalą wspól- 
nie sposób rozraehunków i prowa- 
dzenia kont w myśl niniejszego pe 


rozumienia. 

Mt porozumienie niniej- 
= sze wchodzi w życie z 

dniem podpisania i podlegą ratyfi- 


kacji, Wymiana dokumentów raty= 
fikacyjnych nastąpi w Pekinie. 
Sporządzono w Moskwie 14 lute- 


Prezydium Rady _ Najwyższej 
Związku Socjalistycznych Repu- 


blik Radzięckich i Centralny Rząd 
Ludowy Chińskiej Republiki Ludo- 
wej stwierdzają, że po 1945 roku na 


go 1950 roku w dwóch egzempla- | stapiły zasadnicze przemiany w ây- 
rzach — w języku rosyjskim i chiń tuacji na Dalekim Wschodzie, a mia 
skim — przy czym oba teksty posia | mowicie: 


daja jednakową moc obowiązującą. 
Z upoważnienia Rządu 


kich: 
A. Wyszyński 


| mokratyczną; 
Z upoważnienia Centralnego Rzą Í nowy rząd ludowy, 


Imperialistyczna Japonia ponio- 


Związku | sią klęskę; reakcyjny rząd kuomin- 
Socjalistycznych Republik Radzięc zadko zastał tora 


Chiny 
stały się Republika Ludowo =- De- 
; w Chinaċh powstal 
który zjedno- 


du Ludowego Chińskiej Republiki | czył całe Chiny, zreałizował polity- 


Ludowej: 
Czou En - lai 


kę przyjaźni i współpracy ze Związ 
kiem Radzieckim i dowiódł swej 


Przyjęcie w ambasadzie chińskiej w Moskwie 
z udziałem Towarzysza Józefa Stalina 


MOSKWA (PAP). — Ambasador 
Chińskiej Republiki Ludowej w Mo 
skwie Wan Czia-sian wydał w dn. 14 
lutego przyjęcie na cześć przewodni 
czącego Centralnego Rządu Dudo- 
wego Chińskiej Republiki Ludowej 
Mao Tse-tunga oraz Premiera Pan- 
stwowej Rady Administracyjnej i mi 
nistrą spraw zagranicznych  Chiń- 
skiej Republiki Ludowej Czon En- 
lai'a. 

Na przyjęciu obecny był przewod. 
niczący Rady Ministrów ZSRR 
J. Stalin. 

Obecni byli ponadto przewodniczą= 
cy Rady Najwyższej ZSRR M. Szwer 
nik, wicepremierzy rządu ZSRR W. 
Mołotow, G. Małenkow, L. Beria, K. 
Woroszyłow, A. Mikojan, L, Kaga” 
nowicz, N. Bułganin, N. Chrusz- 
czew, przewodniczący rady mini- 
strów RSFRR B. Czernousow, mini- 


Lasłużony kaptan - ks. kanonik Konarski 


odznaczony Krzyżem Komandorskim Odrodzenia Polski 


POZNAŃ (PAP). W dniu 14 bm. 
w Złotej Sali Urzędu Wojewódz- 
kiego w Poznaniu, w czasie nadzwy 
czajnego posiedzenia prezydium Wo 
jewódzkiej Rady Narodowej odbyła 
się uroczystość dekoracji Krzyżem 
Komandorskim Orderu Odrodzenia 

Polski ks. kanonika Edmunda Ko- 
narskiego z Szemberowz, pow. Wrze 
śnia, * i 

- W postedzenti wzial udział woje 
wodą poznański — Stefan Brźeziń- 
ski, Aktu dekoracji dokonała w imie 
niu Prezydenta R. P. przewodniczą 
ca WRN — tow. Hetmańska, 

Dziękując za zaszczytne wyróżnie- 
nie, ks, kanonik Konarski podkre- 
SHił, że nie będzie szczędził sił przy 

odbudewie Polski Ludowej i zape- 
wnieniu lepszej przyszłości naszej 
ojczyźnie wraz z patriotyczną częś- 
cią dur>owieństwa. 

Ks. kanonik Konarski, mający za 
sobą 56 lat kapłaństwa, urodził się 
22. X. 1870 r. w Poznaniu. W r. 1900 
został proboszczem w. Szemberowie, 
pow, Września, gdzie w ciągu 50 lat 
pełnił obowiązki duszpasterskie. 

Od r. 1936 do 15 stycznia br. był 
ks, Konarski dziekanem dekanatu 
powidzkiego. 

Po przeniesieniu dekanatu do Wit 
kowa i poszerzeniu go o dalsze pa- 
rafie, ks. Konarski został ponownie 
w dniu 15 stycznia 1950 r. mianowa 
ny dziekanem powiększonego deka- 
natu, 

Za swoje patriotyczne stanowisko 
został cn aresztowany przez okupan 
ta hitlerowskiego w grudniu 1941 r. 
Po wyjściu z więzień i obozów hitle 
rowskich przebywał w Warszawie, 
będąc kapelanem w szpitalu Maltań 
skim. W okresie powstania pomagał 
chorym i rannym, niosąc pociechę re 
ligijną i udzielając pomoey sanitar- 
nej. W lutym 1945 r. powrócił do 
Szemberowa, 3 

W r. 1946 został ks. Konarski mia 
nowany kanonikiem. Mimo podeszłe 
go wieku, bierze on aktywny u- 
dział w pracach charytatywnych i 
społecznych, m. in. w akcji na rzecz 
odbudowy Warszawy i Poznania, 

Ks. kanonik Konarski, uczestni- 
cząc w konferencjach poznańskiej i 
warszawskiej, wraz z innymi 1.200 
księżmi zdecydowanie potępił prze- 
stępczą działalność b. władz „Cari- 
tasu“. 

Po powrocie z Warszawy ks, ka 
nonik Konarski został wezwany 


przez ks. biskupa diecezji gnież- | 


nieńskiej Bernackicgo i zdjęty za 
swoją duszpasterską i zdecydowa 


nie patriotyczną postawę ze sta- | 


nowiska dziekana witkowskiego. 
Społeczeństwo dekanatu witxow- 
skięgo i całego pow. wrzesińskiego 


Anglosasi montują 


armię Trizonii 


PRAGA (PAP), — Agencja Tele- 
press donosi, że władze okupacyjne 
kontynuują remilitaryzację Niemiec 
Zachodnich, t. zw. „organizacje ro- 


ostro potępiło stanowisko wyższej 
hierarchii kościelnej, krzywdzące za 
służonego kapłana, cieszącego się o- 
gólną czcią i szacunkiem. Zdjęcie 
ks, Konarskiego ze stanowiska obu 
rzyło mie tylko parafian, ale i księ= 
ży całęgo dekanatu, którzy zaprote- 
stowali przeciwko stanowisku bisku 
pa Bernackiego, 

Przeszło 2000 parafian manite- 


łoniłi ponad 70-0osobową delega- 
cję, która udała się do Kurii Bi 
skupiej, żądając zmiany decyzji 
biskupa Bernackiego. Księża i pa 
rafianie wystosowali liczne listy 
indywidualne do Kurii Biskupiej, 
protestujące przeciwko niespra- 
wiedliwości w stosunku do naj- 
starszego duszpasterza diecezji, 

Ks. kanonik Konarski został ostat 


stowało swoje przywiązanie do| nio wybrany prezesem nowego za- 


ks, Konarskiego. 


Oświadczenie 
episkopatu w 
„Caritas“ wywołało w prasie war- 
szawskiej szereg komentarzy. Pisma 


kierowniczych kół 
sprawie zrzeszenia 


podkręślają, że celem tego oświad- 
czenia jest „wybielenie* dawnych 
władz „Caritas“, przeciwstawienie 


się zmianom, jakie zostały przepro- 
wadzone ku użytkowi biednych, cho- 
rych i dzieci — podopiecznych „Ca 
ritas*, 
„Trybuna Ludu“ zwraca uwagę, że 
oświadczenie to oznacza iż: 
„reakcyjnej części hierarchii po- 
trzebna jest taka „Caritas“, jaka 
była dotychczas, Jeśli „Caritas“ 
ma służyć akcji charytatywnej, a 
nie ciemnym machinacjom sprze: 
niewierzycieli grosza publicznego 
i reakcyjnych  politykierów — to 
lepiej, żeby takiej „Caritas“ w o 
góle nie było. Lepiej zamknąć jej 
szpitale i sanatoria,- przedszkola 
i świetlice, Tak chce reakcyjna 
część hierarchii kościelnej”. 


Intencje kardynała 
Spellmana 


Pisma zwracają uwagę na zawarte 
w oświądczeniu twierdzenie, że „Ca- 
ritas“ udzielała pomocy nie z 
uwzględnieniem podopiecznych, lecz 
w myśl intencji... ofiarodawców, w 
danym wypadku... biskupów amery- 
kańskich. 

Pisze o tym „Życie Warszawy": 

„Nie ulega dla nikogo wąpliwo- 
ści, że komisja episkopalna nadzo 
rująca działalność dotychczasowe- 
go „Caritasu” aż nadto dobrze zna 
ła i zna życzliwe. intencje, jakie 
na przykład episkopat amerykań" 
ski żywił i żywi w odniesieniu do 
Polski Ludowej. „Biskupi amery- 
kańscy*, jak to w swym niedziel- 
nym kazaniu wyraził się ksiądz 
prymas Wyszyński. A szczególnie 
ksiądz kardynał Spellman. Inten- 
cje, które — że pozwolimy sobie 
być znów innego zdania niż księża 
biskupi — nader dalekie są od za» 
sad ewangelii. 

Zachodzi nawet poważna obawa, 
iż komisja episkopalna przy roz- 
dziale darów i zapomóg, nawet w 
jednej tysiacznej nie mogła by speł 


Parafianie wy- | rządu „Caritas“ w Gnieźnie. 
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mani, banderowcy, wszystkie nie- 
dobitki reakcyjne krajowego i za- 
granicznego pochodzenia, wszyscy 
byli obszarnicy, fabrykanci, dygni 
tarze i tp., chodziliby rumianiutcy, 
tłuści jak pączki w maśle, a pod” 
ziemie miałoby pełny wikt i ekwi- 
punek.“ 


Pod dyktando 
„Głosu Ameryki“ 


To samo pismo zwraca uwagę na 
kampanię. jaka dokoła sprawy „Car 
ritas“ rozwinął „Głos Ameryki“ 1 
stwierdza: 

„a trzydziestego stycznia „Głos 

Ameryki" nieomal całe oświadcze= 

nie episkopatowi podyktował. 

I mimo wołi nasuwa się na myśl 
przemówienie wygłoszone w gru 
dniu 1949 roku przez wysokiego 
urzędnika Banku Morgana, a zara 
zem dyrektora „Głosu Ameryki", 
który na przyjęciu wydanym przez 
będącego dziś na usługazh amery- 
kańskiego wywiadu zaprzańca Ti- 
to, oświadczył: 2 

„nieustępiiwe stanowisko ko- 
ścioła katolickiego w krajach de- 
mokracji ludowej jest w znacznej 
mierze zasługa „Głosu Ameryki". 

Tak oświadczył pełnomocnik Ran 
ku Morgana, banku, którego 
„Głos Ameryki“ wraz z czterdzie= 
stóma stacjami głównymi i sześć” 
dziesięcioma stacjami pomocniczy- 
mi jest własnością. (Pożyczka ban 


kowa w wysokości sześćdziesięciu | 


procent wartości sprzętu). 


Woianie.. na puszczy 
„Polska Zbrojna* podkreśla jeden 


szczegół z kontroli w oddziałach 
diecezjalnych „Caritas*, nawiązując 
do twierdzeń zawartych w oświad- 
czeniu. Oto: 


„podczas kontroli przeprowadzo- 
nej w magazynie radomskiego od 
działu „Caritas“ stwierdzono, że 
szereg tak cennych leków jak: 
streptomycyna, penicylina, corami- 
na i td. przechowywane były w 
warunkach  turągajacych najpry- 
mitywniejszym wymogom konser- 
wacji wskutek czego , znaczna 


strowie ZSRR A. Wyszyński, A, 
Zwieriew, M, Mienszykow, W. Aba- 
kumow, K. Gorszenin, S. Kaftanow; 
B. Beszczew, E. Smirnow i Bołsza- 
kow, marszałek Związku Radziec- 
kiego S. Budienńy, wiceministrowie 
Spraw Zagranicznych ZSRR A. Gro- 
myko i W. Zorin, ambasador ZSRR 
w Chińskiej Republice Ludowej N. 
Roszczyn, sekretarz Prezydium Ra 
dy Najwyższej ZSRR A. Gorkia, 
admirał I. Jumaszew, przewodniczą- 
cy Wszechzwiązkowej Centralnej Ra 
dy Związków Zawodowych W. Ku- 
Źniecow, przedstawiciel handlowy 
ZSRR w Chińskiej Republice Ludo- 


wej W. Migunow, przedstawiciele 
prasy oraz kół naukowych i arty- 
stycznych. 


Ze strony chińskiej obecni byli na 
przyjęciu wiceprzewodniczący rządu 
Chin Północno-Wschodnich Li. Fu- 
czum, prof. Czen Bo-da, wiceprzewod 
niczący ludowego rządu prowincji 
Sinkiang S. Azizow i inni, 

Wśród gości obecni byli na przy- 
jęciu: ambasador Republiki Czecho- 
słowackiej B. Lastovicka, ambasa- 
dor Koreańskiej Republiki Ludowo- 
Demokratycznej Diu En-ha, ambasa 
dor Bułgarskiej Republiki Ludowej 
Błagojewa, ambasador Rumuńskiej 
Republiki Ludowej S, Bugic, amba- 
sador Węgierskiej Republiki - Ludo- 
wej A. Szobek, poseł Mongolskiej Re 
publiki Ludowej Idamiab, poseł Al- 
bańskiej Republiki Ludowej W. Ne- 
tanaili, szef dyplomatycznej misji 
Niemieckiej Republiki Demokratycz: 
nej R. Appelt, charge d'affaires Rze 
czypospolitej Polskiej Zambrowicz 
oraz ezłónkowie ambasad i poselstw 
wymienionych państw. 


— 


zdolności obrony niezależności pań- 
stwowej i integralności terytorial- 
nej Chin oraz honoru narodowego i 
godności ludu chińskiego. 

Pręzydiwn Redy Najwyższej 
ZSRR i Centralny Rząd Ludowy 
Chińskiej Republiki Ludowej uwa- 
żają, że ta nowa sytuacja daje moż- 
ność nowego podejścia do zagadnie- 
nia chińskiej czangczuńskiej linii 
kolejowej, poriu Arthura i Dajrenu. 

Zgodnie z tymi nowymi okoliczno 
ściami, Prezydium Redy Nażwyż- 
szej ZSRR i Centralny Rząd Ludo- 
wy Chińskiej Republiki Ludowej pa 
stanowiły zawrzeć niniejsze porozu- 
miernie w sprawie chińskiej czang- 
czuńskiej linii kolejowej, portu AT- 
thura i Dajrenu. 


Art. i obie  umawiujące się 

strony postanowiły zgo- 
dnie, że rząd radziecki przekazu- 
je rządowi chińskiej republiki lu= 
dowej bez odszkodowania wszyst- 
kie swe prawa z tytułu wspólnego 
zarządu chińskiej czangczuńskiej 
lnii kolejowej wraz z całym nale- 
żącym do tej kolei mieniem. Prze 
kazanie nastąpi bezpośrednio po 
zawarciu traktatu pokojowego z 
Japonią, nie później jednak niż w 
końcu 1952 roku. 

Istniejący obecnie wspólny ra- 
dziecko - chiński zarząd chińskiej 
czangczuńskiej tinii kolejowej po- 
zostaje bez zmiany aż do całko- 


witego przekazania, jednakże tryb. 


obsadzania stanowisk przez przed 
stawicieli strony radzieckiej i 
chińskiej ulega zmianie po wej- 
ściu niniejszego porozumienia w 
życie w ten snosób, że następuje 
kolejne obsadzanie stanowisk na 
określony czas (kierownik kolei, 
przewodniczący zarządu i inni). 


Jeśli chodzi 0 konkretne sposoby. 


przekazania, to zostaną one uzge- 
dnione i określone przez obie u- 
mawiające się strony. 
Ari 2 obie umawiające sie 
" . strony uzgodniły, że wej 
ska radzieckie zostaną wycofane 
z używanej wspólnie morskiej ba 
zy wojennej Poriu Arthura, a u- 
rządzenia w tym rejonie zostaną 
przekazane Rządowi Chińskiej Re 
publiki Ludowej bezpośrednie po 
zawarciu traktatu pokcjowego z 
Japonią, nie później jednak niż w 
końcu 1952 r, z tym, że Rząd Chiń 
skiej Republiki Ludowej zwróci 
Związkowi Radzieckiemu koszty 
odbudowy i budowy urządzeń, do 
konanej przez Związek Radziecki 
od 1945 r, 
Na okres czasu do 
wojsk radzieckich 
urządzeń wyżej 


wycofanią 
i przekazania 
wspomnianych, 


gające się tak często chociażby na 


falach eteru? Widocznie nie, 
skoro olbrzymie iłości poszukiwa- 
nych medykamentów uległy z wit 
ny dawnego „Caritasu“ zepsuciu, 


Biskupi płan Marshalla 


„Rzeczpospolita* na marginesie za 
wartego w oświadczenią episkopatu 
twierdzenia o zgodności postępowa- 
nią dawnego zarządu „Caritas“ z za 
sądami ewangelii zauważa: 

„zakony, jak i w ogóle kościół 
katolicki w Polsce rozporządzają 
wiełkimi majątkami ziemskimi i 
wszelkim innym ziemskim dobrem. 
Ani przeor, ani prałat, ani biskup 
nie są, jak wiadomo, tymi co po- 
trzebują wsparcia instytucji dobro 
czynnej. Sadzimy więe, że przyj” 
mowanie przez ludzi dobrze sytu- 
owanych i to duchownych żyw- 
ności i odzieży, na którą czekałi 
ubodzy — to nie tylko wstyd, ale 
naruszenie elementarnych zasad e- 
tyki katolickiej“, 

„Rzeczpospolita“ pisze dalej: 

„O tym, kto polecał zasilać ary 
stokratów, ziemian i morderców z 
podziemia — oświadczenie dyskret 
nie nie wspomina. Ale nam się wy 
daje, że w tym samym źródle 
woli — wśród czynników amery= 
kańskich z kardynałem  Spellma- 
nem na czele — można z powodze 
niem szukać obcych POLITYCZ- 
NYCH dysponentów „Caritasu“, 
którzy widzieli w tej instytucji da 
godny, przeciw Polsce Ludowej 
skierownny oręż — rodzaj BISKU- 
PIEGO PLANU MARSHALLA". 


Zamiary reakcj: 

Organ Stronnictwa Demokratycz- 
nego „Kurier Codzienny“ obszernie 
mówi © posunięciach hierarchii ko 
ścielnej w związku z nowa sytuacją 
w „Caritas“: 

„Reakcja kościoła spróbowała 
uderzyć z dwóch stron. Z jednej 
— ogłasza likwidację „Caritasu“, 
z drugiej zaś przeprowadza 
„przykładne* represje. Według 
„szlachetnych* intencji  inicjato- 
rów tej akcji ukarani mieliby być: 
w plerwszym wypadku — ludzie 


kańskiej, której tak wiernie chce 
służyć reakcyjna część hierarchii 
kościoła! Podkreślamy specjalnie 
politykę Watykanu, albowiem to, 
co się dzieje w tej chwili w Polsce, 
wchcedzi w daleko szersze ramy o` 
gólnej koncepcji naczelnych władz 
kościoła katolickiego”. 


„Veto“ feudałów 
nie uda się 


Omawiając oświadczenie episkopa- 
tu i represje hierarchii kościelnej 
„Irybuna Ludu“ pisze w zakończe- 
niu swego artykułu: 


„Pierwszą odpowiedź episkopato 
wi dali sami księża. W ogremnej 
większości zignorowali oni nakaz 
sprzeczny z ich sumieniem i de 
kretem o ochronie wolności sumie 
nia i wyznania. Tylko bardzo nie« 
wielu księży okazało się uległych 
wobec nakazu reakcyjnej części 
hierarchii. Ale na tym oczywiście 
sprawa mie może się zakończyć. 
Społeczeństwo: i rząd Polski Ludo 
wej nie mogą się zgodzić na to, 
by pełni feudalnej pychy dostojni- 
cy kościelni, działajacy na rozkaz 
zagranicznych ośrodków, mogli wy 
wierać swą złość na księżach po 
stępujących zgodnie ze swym su- 
mieniem i z prawami obowiązują- 
cymi w Rzeczpospolitej.* 

To samo zagadnienie porusza rów 
nież „Rzeczpospołita* pisząc o re 
presjach niektórych awanturniczych 
biskupów wobec patriotycznych księ- 
ży: 

„Takie próby nacisku, do jakich 
posunął się biskup Kowalski z Pel- 
plina, sa jaskrawym _nieliczeniem 
się z wolnością sumienia ducho- 
wieństwa i łamaniem prawa, chro- 
niącege wolność sumienia. 

Te próby represji spotykają się 
z oburzeniem i protestem parafian 
i księży, którzy bez watpienia znaj 
dą poparcie władz państwowych — 
zgodnie z obowiązującymi ustaya- 
mi, zgodnie z niedawnymi oświad* 
tzeniami premiera i ministra admi 
ustracji publicznej. £ 

Co się tyczy zaś „Caritas“, to 
rzecz jasna, że zrzeszenie to TOZ- 


Nr 47 


a Chińską Republiką Ludową 


rawie chińskiej czangczuńskiej linii kolejowej, Portu Arthura i Dajrenu 


rządy Zwiazku Radzieckiego i 
Chin mianuja w równej łiczbie 
przedstawicieli wojskowych w ce- 
lu zorganizowania wspólnej chiń- 
sko - radzieckiej komisji wojsko- 
wej, w której przewodniczyć będ: 
kolejno obie strony i która będzie 
zarządzała sprawami wojskowym: 
w rejenie Portu Arthura; konkret 
ne środki w tym zakresie zostaną 
okreśłone przez wspólną chińskor 
radziecką komisję wojskową w 
ciągu trzech miesięcy po wejśc: 
w życie niniejszego porozumieni= 
i będą wykonywane po zatwier- 
dzeniu przez rządy obu stron. 


Administracja cywilna wspom- 
nianego rejonu powinna należeć 
bezpośrednio da kompetencji Rza- z 
du Chińskiej Republiki Ludowej. 
Do chwili wycofania wojsk ra- 
dzieckich, strefa  rozłokowania 
wojsk radzieckich w rejonie Por- 
tu Arthura pozostanie bez zmian, 
zgodnie z istniejącymi obecnie 
granicami. i 


W wypadku jeżeli którakolwiek 
z umawiających się stron stanie 
się obiektem agresji ze strony Ja- 
pomii lub jakiegokolwiek państwa, 
które połączy się z Japonią, i zo- 
stanie w wyniku tege wciągnięta 
do działań wojennych, to Chiny i 
Związek Radziecki będą mogły na 
wniesek Rządu Chińskiej Republi 
ki Ludowej i za zgodą Rządu Ra- 
dzieckiego wspólnie wykorzystać 
morską bazę wojenną Portu Ar- 
thura w interesie wspólnych dzia- 
łań „wojennych przeciwko agreso- 


rovi, 
Art 3 obie  umawiające się 

. strony zgodziły się 00 
do tego, że zagadnienie portu Daj- 
"ren powinno być rozpatrzone po 
zawarciu traktatu pokojowego z 
Japonią. 

Jeśli chodzi o administrację w 
Dajren. to nałeży ona w pełni do 
Rządu Chińskiej Republiki 'Ludo- 
wej. 

Całe mienie w Dajren, znajdu- 
jące się w chwili obecnej pod 
tymczasowym zarządem lub w 
dzierżawie strony radzieckiej, po- 
winno być przejęte przez Rząd 
Chińskiej Republiki Ludowej. 

W celu wykonania prac, zwią” 
zanych z przejęciem wspomnia= 
nego mienia, Rządy Związku Ra- 
dzieckiego i Chin mianują pe 3 
przedstawicieli dła ustanowienia 
wspólnej komisji, która w. prze- 
ciągu 3 miesięcy od wejscia w Ży= 
cie niniejszego porozumienia. ©* 
kreśli konkretne sposoby przeka- 
zania mienia i, po zatwierdzeniu 
propozycji wspólnej komisji przez 
rządy obu stron, zakończy ich wy 
konanie w ciągu roku 1950. 


Art 4 porozumienie niniejsze 
. wchodzi w życie z dniem 
ratyfikacji. Wymiana dokumen- 
tów ratyfikacyjnych nastąpi w 

Pekinie. 

Sporządzono w Moskwie, 14. Iute- 
go 1950 roku, w dwóch egzęmpla- 
rzach — w językach rosyjskim Í 
chińskim, — przy czym oba teksty 
posiadają jednakowa moc obowią- 
zującą. 


Z upoważnienia Prezydium Rady 
Najwyższej Związku  Socjalistycz- 
nych Republik Radzieckich: 

A, Wyszyński. 

Z upoważnienia Centralnego Rzą- 
du LŁaudowego Chińskiej Republiki 


Ludowej: 
Czou En-laż. 


Przed Kongresem 


Nauki Polskiej 


WARSZAWA (PAP). — W Mini- 
sterstwie Oświaty odbyła się pod 
przewodnictwem  wicemin. E. Kras- 
sowskiej konferencja prasowa, por 
święcona omówieniu mającego się od 
być w Warszawie w roku bież. pierw 
szego Kongresu Nauki Polskiej, Zna 
czenie, zadania oraz strukturę tej 
wielkiej manifestacji nauki omówił 
pełnomoenik ministra oświaty do 
spraw Kongresu — prof. Jan Dem- 
bowski, który powiedział m. in.: Kon 
gres odbywać się będzie pod hasłem 
powiązania nauki z państwem ludo- 
wym i życiem narodu, Winien on Zo- 
brazować aktualny stan nauki pol- 
skiej oraz wykazać, że znaczny do- 
robek w wielu dyscyplinach zawdzię 
cza nauka polska możliwościom roz: 
wojowym, jakie się przed nią otwo- 
rzyły w państwie ludowym, a w 
szczególności wzrastającemu, choć 
wciąż jeszcze niedostatecznemu, zwią 
zaniu nauki z życiem narodu, rozwi- 
jającego z rozmachem swe gospodar- 
stwo i budującego podstawy socjali- 
zmu, winien wykazać, że nauka na- 
sza zawdzięcza swój dorobek posta- 
wie i ofłarnej pracy tych uczonych 
polskich, którzy zrozumieli sens od- 
bywających się u nas twórczych pro- 
cesów i włączyli się do nich z całym 
oddaniem. 


ó 


część tych leków uległa zepsuciu“. 


Operacja wycięcia płuca 


3 a ezne). ogia k i i najubożsi, w drugim — ladzie naj| wiązane nie zostanie, że — prze- 

botnicze* w Niemczech Zachodnich, nić pragnień i intencji ofiarodaw Wiadomo, że kraj nasz, nie bez uczciwsi.** |  siwnie — będzie działało pod kie | z AKOPAN 

znajdujące się pod komendą angiel- | ców. : s R winy zaoceanicznych  „ofiarodaw- W związku z tym „Kurjer Codzien |  *unkiem księży i świeckich kato- | w, telf pn AP). — Docent Leon 
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chorej na gruźlicę. Operacja trwała 


„wyższych celów“ polityki waty. 5 godzin, Chora czuje się dobrze, 


i ich mecodaweom* 


s 


WAŻNIEJSZE TELEFONY 


Komitet PZPR 
4 — Sekretariat 
289 — I sekretarz 
415 — II sekretarz 
143 — Zarząd Miejski ZMP. 
© — Straż Pożarna 
6 — Kom. „Służby Polsce", 
25 — PZPB 
63 — Komisariat MO 
66 — Zarząd Miejski 
91 — Dworzec Koiejowy 
112 — PCK . 
215 — Pogotowie PCK, 
213 — Telegraf 


——— 


KINA: 


Kino „Polonia“ — wyświetla film 
produkcji angielskiej pt. „Miasto 
westchnień'* Dozwolony dla mło" 
dzieży od lat 18. Początek seansów: 
17,80, 19,30. 


= * 
Kino „ROBOTNIK* wyświe- 
tla film produkcji łotewskiej pt. 
„Rajnis”. 


Redakcja „Głosu Pabianic": 


Kronika Pabianic Pot 


GLOS PABIAN 


eżna fala zobowiązań 


ICKI 


przed Międzynarodowym Dniem Kobiet 


Po drugiej wojnie światowej ko tówo-Telekomunikacyjnym 


dają 


biety-demokratki złączyły się w po | bezinteresownie dwie godziny pra 
tężną organizację, jaką jest Świa-|cy oraz postanowiły spowodować 


towa Demokratyczna Federacja 
Kobiet, której przewodniczy Fran 
cuzka Cotton, profesor wyższej u- 
czelni, Polska posiada dwie przed 
stawieielki w Komitecie Wykonaw 
czym i sześć przedstawicielek w 
Radzie Federacji. Dzień 8 marca 
obchodzony jest rok rocznie jako 
Międzynarodowy Dzień Kobiet. 

Jak już donosiliśmy, kobiety pa 
bianickie, zorganizowane w Lidze 
Kobiet, czynią energiczne przygo- 
towania do uroczystego obchodu 
swego święta, dla którego uczcze- 
nia podjęto szereg zobowiązań. A 
oto niektóre z nich: 

Zarząd Grodzki Ligi Kobiet zo- 
bowiązuje się zorganizować: a) a- 
kademię centralna, połączoną z 
odsłonięciem sztandaru, b) sześć 
akademii w zakładach pracy, c) 
dwie odprawy z grupowymi przo- 
downie społecznych, d) odprawy 
z przodownicami społecznymi w 
każdym zakładzie pracy. Poza 
tym uaktywnić pracę poszczegól- 
nych sekcji w Kołach LK przy za- 
kładach pracy, wydać legitymacje 
wszystkim nowozwerbowańnym 
członkiniom w III etapie oraz wy- 
konać bezzwłocznie wszystkie pa 
lecenia Zarządu Wojewódzkiego 
LK. 

Tyle Zarząd Grodzki. A teraz 
zajrzyjmy do poszczególnych Kół. 


— Armii Czerwonej 19, tel. 287. |Członkinie LK przy Urzędzie Pocz 


stuprocentową frekwencje w Kół 
ku Samokształceniowym, gdzie stu 
diowany jest życiorys Józefa Sta- 
lina. Koło LK przy Ubezpieczal!- 
ni Społecznej daje bezinteresow= 
nie nadliczbowe godziny pracy w 


Oddział Ampułczarni im, Niny Po 
powej, a Oddział Konfekcji im. 
Małgorzaty Fornalskiej, e) uak- 
tywnić współpracę Ligi Kobiet z 
Partiami Politycznymi, Radą Za- 
kładową i Dyrekcją oraz weiąg- 
nąć wszystkie kobiety do przedter 
minowego wykonania planu 6-leb- 
niego. Podobne zobowiazania pod 


ciągu tygodnia oraz zobowiązuje |jeły kobiety. zatrudnione w Fabry | 


się urządzić i udekorować nowo- 
powstałą. świetlicę. 


zały się przestudiować dokładnie 
życiorys Generalissimusa Stalina 
w terminie do dnia 8 marca, zor- 
ganizować dla swych członkiń 
kursy kroju i szycia, roztoczyć o- 
piekę nad młodzieżą i szkołą TPD 
oraz wytypować przodownice so 
łeczne. 

Ciekawe zobowiązania podjęły 
kobiety,. zatrudnione w Państwo- 
wych Zakładach. Przemysłu Che- 
micznego. Postanowiły one: a) 
podnieść produkcję na Dzień Świę 
ta Kobiet w oddziałach kobie- 
cych tj. ampułczarni i konfekcii ze 
140 na 150 procent normy, wzy- 
wając jednocześnie całą załoge do 
współudziału, b) podnieść jakość 
produkcji w  ampułczarni oraz 
zwiększyć czystość, c) zwiększyć 
dyscyplinę pracy przez punktual- 
ne przychodzenie do pracy i nie- 
opuszczanie pracy bez usprawie- 
dliwienia, d) nadać oddziałom 
pfodukcyjnym imiona słynnych 
działaczek społeęczno-politycznych: 


Pierwsi w Pabianicach 


Oddział Środków Opatrunkowych odpowiada na apel tow. Markiewki 


Dnia 10 lutego. b.r. odby:o się 
nadzwyczajne posiedzenie Ra- 
dy Zakładowej Oddziału 28 
PZPB, na którym byli obecni 
raężowie zaufania załogi, przo- 
downicy pracy, egzekutywa Od 
działowej Organizacji Partyj- 
nëj, przedstawicielki Ligi Ko- 
biet, Związku- Młodzieży Pol- 
skiej i kierownicy poszczegól- 
nych pododdziałów produkcyj- 
nych, Zebraniu przewodniczył 
przewodniczący Rady Zakiado- 
wej tow. Hajdan, który w krót 
kich słowach zapoznał zebra- 
nych z rozwijającą się szeroko 
akcją współzawodnietwa długo 
falowego zapoczątkowanego 
przez czołowego naszego górni 
ka tów. Markiewkę. 

W toku ożywionej dyskusji 
zabrał głos przedstawiciel tkal- 
ni ob.. Kalinko Tadeusz który 
zobowiązał się w imieniu wszy- 
stkich tkaczy podnieść wykona 
nie planu produkcyjnego w 


tkalni w pierwszym półroczu 
o eałe 5 proc. Wśród gorących 


oklasków zabiera głos tow. 


© SK 


| (3 a: > w 
SE JEGO 


Walczak Wiktor w imieniu Biel 
nika Nr 28, który zobowiązuje 
się w imieniu załogi Bielnika, 
że plan w pierwszym półroczu 
podniesiony zostanie przez zało 
gę ze 106 proc. do 1115. 

Jako następny zabiera głos 
majster ze zgrzeblarni . tow. 


Czesław Rosiński który w 
imieniu załogi zgrzeblarni o- 
świadcza, iż załoga podniesie 


plan w pierwszym półroczu ze 
100,1 proc. do 106 proc. W imie 
niu oddziału konfekcji składa 
zobowiązanie tow. Smyczek 
Jan, który składa zobowiązanie 
że konfekcja podniesie plan ze 
102 proc. do 107 proc. Sekre- 
tarz organizacji partyjnej tow. 
Jędrzejczak Józef, majster tka- 
eki na swym oddziale zobowia- 
zuje się zmniejszyć na swej par 
tii wszystkie postoje do mini--| 
mum. à 

Kierownik oddziału Nr 28| 
d. Roman Rażniewski apeluje | 
do wszystkich kierowników pod 
oddziałów i do poszczególnych 
majstrów aby dołożyli wszel- 


$ 


` 
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na Placu Obrońców Stalingradu 


Jeden z czytelników „Głosu“, | 


ob. K. A. nadesłał nam list, do 
tyczący warunków sanitar- 
nych panujących 
sta,omiejskiej naszego miasta. 
Stan porządkowy tej dzielnicy, 


zamieszkałej prawie wyłącznie |. 


przez ludność robotniczą pozo 
stawia wiele do życzenia. 

I tak na reprezentacyjnym 
placu dzielnicy — Placu Obroń 
ców Stalingradu rzuca nam się 
w oczy ołbrzymie zaniedbanie. 
Wokół studni stojącej na placu 
stoi wieczne bajorko wody. W 
dzień powszedni uganiają się 
tutaj za piłką umorusani chłop 
cy, a w czasie przymrozków śli 
zgają się po zamarżniętych ka 
łużąch. W dni targowe na Pla- 
cu Obrońców Stalingradu kró- 
lują przekupki. 

fstniał swego czasu projekt, 
aby ne placu tym urządzić 
skwer, który by nie tylko pod- 
niósł estetyczny wygląd tej czę 
ści miasta, ale i poprawił nieco 
warunki zdrowotne okolicy. O- 
becnie nic się na ten tema nie 
wówi. Dlaczego? 


w dzielnicy- 


kich starań, by zobowiązania 
zostały nie tylko wykonane, ale 
znacznie. przekroczone. Możli- 
wość przekroczenia podjętych 
zobowiązań podkreśla również 
kierownik produkcji oddziału 
28 — tow. Brzeziński Edmund. 

Na zakońezenie załoga od 
działy 28 postańawia, walczyć 
z brakorobami- i przychodzić 
punktualnie do pracy. 

Który z kolei zakład pracy 
w Pabianicach wstąpi w ślady 
załogi oddziału Nr 28? 

. Sn 


| ce Papieru, 
) W Zarządzie | 
Miejskim. członkinie LK zobowią- | Pracownice sklepowe, uporządko- 
„wać i doprowadzić do estetyczne- 


„Społarki* zobowiązały się: a) 


go wygladu wnętrza sklepów, pod 
nieść poziom obsługi w sklepach. 
zjednywać członków Spółdzielni, 
uaktywnić Komitety Sklepowe o- 
raz udekorować okna wystawowe 
w dniu 8 marca, b) Pracownice 
biurowe: wyprowadzić pracę biu- 
rową na bieżąco, uporządkować 
dokumenty, brać jak najwyższy 
udział w pracach Ligi Kobiet. Po- 
nadto wszystkie członkinie zobo- 
wiązały się kolportować prasę ka- 
biecą, rozpoczynając od „Przyja- 
ciótki“, 

W Fabryce Cewek zobowiązano 
się: a) założyć zespół produkcyj- 
ny najlepszej jakości im. Marii 
Cotton. b) zmniejszyć ilość od- 
padów o dwa procent, ce) 8 mar- 
ca podwyższyć normę 6 5 procent 
przez przodownice pracy, d) do- 
pilnować stuprocentowej frekwen 
cji na kółku samokształceniowym, 
gdzie studiowany jest życiorys 
tow. Stalina i e) zorganizować aka 
demię w dniu 8 marca. 


Koło LK przy PZZJG zobowią* 
zuje się: a) utworzyć dwa, wyróż- 
niające się zespoły. jakościowo» 
ilościowe i nadać im imiona Niny 
Popowej oraz Marii Cotton. Ze- 
społy te będą przykładem dla in- 
nych zespołów, b) wprowadzić na 
wszystkich oddziałach wiązanie wę 
złów „tkackich“, zamiast stosową 
nych obecnie ..kocich łbów. Przy 
czyni się to do zmniejszenia od- 
padków i zwiększenia jakości pro 
dukcji, ce) przyczynić się do zor- 
ganizowania współzawodnictwa i 
d) zwiększyć ilość członków © 50 
procent. t HEA 


Kobięty pracujące w PŽPO w 


| podjętej rezolucji zobowiązały się: 
|uczcić zbliżajace się święto kobiet 


całego świata wzmożoną pracą i 
podnieść w dniu 7 marca rb. wy- 
dajność pracy o 10 procent, Człon 
kinie LK przy Fabryce Zarówek 


Ł-1 postanowiły: włączyć wszyst- 
kie swe członkinie do współzawod 
nictwa pracy, zmniejszyć odpady 
e 1 procent, przeprowadzić awans 
dwóch kobiet i zorganizować grupę 
zespołową pierwszej jąkości. Wre 
szcie członkinie Kół Ligi Kobiet 
na terenie PZPB oddały jedną do 
datkową godzinę pracy na Odbu- 
dowę Warszawy i TPD. 

W ten sposób członkinie Kół Li 
gi Kobiet w Pabianicach uczczą 
godnie swoje Międzynarodowe 
Święto. ` 

jm 


E LEO Juma D 


Dnia 22 łutego br. odbędzie się w 
lokalu Komitetu Miejskiego PZPR 
przy ul. Limanowskiego 11 zebra- 
nie P, O. P. „Śródmieście*. Począ- 
tek o godzinie 18. Obecność towa- 
rzyszy obowiązkowa. 


Ponad 1000 ZMP-owców 
jest już w PZPB 

Na początkach lutego br. Zarzad 
Fabryczny ZMP przy Państwowych 
Zakładach Przemysłu Bawełniane- 
go. .w Pabianicach zanotował ty- 
siącznego członka Zwiazku Młodzie 
ży Polskiej na terenie zakładów. 
Tym samym organizacja ZMP przy 
PZPB jest najsilniejszą organizacją 
|ZMP-owską w Pabianicach i zajmu 
je wreszcie należne jej na naszym 
terenie miejsce. 


0 socjalistyczny stosunek do nauki 


Rezolucja uczniów Gimnazjum i Liceum Handlowego 


W dniach 13 i 15 b.m. odby-| 


ły się masówki młodzieży Pań- 
stwowego Gimnazjum i Liceum 
Handlowego w Pabianicach po- 
święcone omówieniu wyników 
w nauce za pierwsze półrocze, 

Sprawozdanie ż postępów W 
nauce młodzieży Gimnazjum i 
Liceum Handłowego złożył dy- 
rektor szkoły tow. Hilczer. Jak 
wynika ze sprawozdania, pro- 
cent niedostatecznych zmniej - 
szył się wydatnie, szczególnie 
w klasach: 2 lic. A, 1 gimn. B 
i l gimn. A. Po sprawozdaniu 
tow. Hilczera zabierali głos: 
opiekun kół ZMP — tow. Wdo 
wiński oraz przewodniczący Za 
rządu Szkolnego ZMP kol. 
Drozdowski, 

Na zakończenie zebrania mło 
dzież uchwaliła rezolucję, w któ 
rej czytamy między innymi: 

„Nasz dotychczasowy stosu- 
nek do nauki nie zawsze był 
zgodny ż obowiazkami ucznia 
w Polsce Ludowej i godził w 
nasze, własne interesy. Częste o0- 
puszczanie lekcji z błahych po- 
wodów, niewłaściwe zachowy+ 
wanie się na lekcjach, słabe kla 
sówki — sprawdzian naszych wia 
domości i t. p. oto momenty 
charakterystyczne naszego do- 
tyehczasowego stosunku do fia- 
uki. Postanawiamy więc co na- 
stępuje: 

a) zerwać z wyżej wymienio- 

nym złym podejściem do na- 

uki 

b) wykonać pomoce szkolne 

traktujące 0 zagadnieniach 


ozwój spółdzielni tkackiej Krosno: 


trzy ul. Majdany mieści się| pracę skomasowaną, dającą lep 


od roku 1946 spółdzielnia pra- 
ty Krosno“, 


11 członków i zajmowała 
mieszczenie tylko na 

piętrze. Dzis członkom 
dzielni za ciasno jest w 
piętrowym budynku i 


pa 


spół- 
4-r0> 


wydzierżawieniem jakiejś wy- 
kończałni. Jak widzimy rozwój 
spółdzielni następował bardzo 
szybko. Dziś spółdzielnia liczy 
już 85 pracowników, z których 
wszyscy są członkami spółdziel- 
ni lub kandydatami na człon- 
ków. Pracownicy ci zatrudnie- 
ni są w dwóch oddziałach pro- 
dukcyjnych. a mianowicie w 
tkalni i na oddziele przygoto- 


„Inny kwiatek“ ze Starego | wawczym. 


Miasta, a ściśle biorąc z tego| 
samego placu. Czy nie czas już 
uprzątnąć stojące od lat pod| 
byłym nr. 20. ruiny? 

Trzeci „kwiatek“: przy ulicy 
Batorego, naprzeciw domu o-| 
znaczonego nr. 2 znajduje się| 
niewielki, ale za to mocno za-| 
niedbany płac. Płac ten służy | 
obecnie jako zsypisko wszelkie 
go rodzaju śmieci i odpadków, 
A takich placów na Starym 
Mieście jest wiele. I tu wydaje 
się nam, że w okresie wiosen- 
nym można by niewielkim. na- 
kłądem kosztów pozamieniać 
te ploce na zieleńce, jak to np. 
uczyniono juź z placem przy ro 
gu ulicy Warszawskiej i Kon- 
stantynowskiej. Do prae tych| 
można zaprosić junaków „Słu- 
żba Połsce*, a gotowe zieleńce 
oddać pod opiekę Komitetów 
Domowych. 

Tyle nasz czytelnik. Wydaje 
nam się, że uwagi powyższe są 
słuszne i zupełnie możliwe do 
zrealizowania. 


„„Krosno* 


Dotychczas do spółdzielni na- 
leżeli tkaczę mechaniczni i ręcz- 
ni. Tkacze ręczni otrzymywa- 
li materiał do domu w celu 
dalszej przeróbki. Od 1 lutego 
br. spółdzielnia postanowiła 
zlikwidować system chałupni- 
czy. W chwili obecnej tkacze 
chałupnicy wyrabiają ostatnią 
osnowę, a po oddaniu Jej zgłó- 
szą się do nauki na krosnach 
mechanicznych. W czasie nauki 
pobierać będą oni całkowite wy- 
nagrodzenie według umowy 
zbiorowej. Godnym podkreśle- 
nia jest fakt, że spółdzielnia 
jest pierwszą spół- 
dzielnią tkacką w Pabianicach, 
która całkowicie przechodzi na 
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Ogłoszenia drobne 


ZGUBIONO potwierdzenie zgłoszenia 
przemysłowego, wydane przez Sta- 
rostwa Powiatowe: Łaskie. dnia 29.1. 
1947 r, Nr 41-11, Kłys Edmund. 7-k 


ZGUBIONO książeczkę z  Ubezpie- 
czalni, Kraida Anna. Zelów, Dzielna 


Nr 10 
14403- 


W chwili założe- | 
| mia spółdzielnia liczyła zaledwie | 


jednym | 


| ; Zarząd | usprawnić swą 
| „Krosna“ myśli poważnie nad 


sze rezultaty od pracy chałup- 


niczej. 
Dwa razy 


w tygodniu spół- 


dzielnia organizuje narady wy-| 


twórcze, 


+ 


| 


na których pracowni | Krosno“ może 


tym samym zwiększyć swą pro- 
dukcję. Sposób ten przyczynia 
się także do poważnego zmniej- 
szenia ilości odpadków. 
Świetlica przy spółdzielni 
się poszczycić 


cy radzą nad drogami dalszego| znacznymi osiągnięciami mimo 


podniesienia 


produkcji orazi stosunkowo 


miedawnej dzialal- 


dyskutują w jaki sposób można | ności. W ostatnim okresie zaku 


racę i co nale- 
ży jeszcze zrobić, aby praca by- 
ła lżejsza i wydatniejsza. 
Należy tu wspomnieć o Ppo- 
myśle nowatorskim tow. J. Lip- 
szycą. Tow. Lipszyc snuje przez 
dwie płochy. có przy pewnych 
gatunkach przędzy ułatwia prą 
ce tkacza, który z kolei może 


piono dla świetlicy radioodbior- 
nik i skompletowano 300-tomo- 
wą biblioteczkę. Oprócz tego 
kierownietwo świetlicy urządza 
często wycieczki członków spół 
dzielni do teatrów łódzkich oraz 
ząkupuje zbiorowe bilety na sę- 
anse filmowe pabianickich kin. 
y) Koz. 


Kronika milicyjna 


NOWA LISTA PIJAKÓW 

Wypadki pijaństwa w naszym mie 
ście sygnalizowane listami wielu na 
szych czytelników są niewatpliwie 
„zasługą wielu pokatnych sprzedaw 
ców alkoholu, którzy w prywatnych 
mieszkaniach lub w sklepach trozmai 
tych branż sprzedaja na kredyt ai- 
kohol, pobierając za niego sumy wyż 
sze od cen ustalonych. Prywatne spe 
łunki pijackie są przeważnie dor 
brze zakonspirowane i wstęp do nich 
mają tylko „wybrani* — stali klien 
cr 

Przed kilku dniami wykryto taką 
pijacką spelunkę w.. kwiaciarni ọm. 
Józefa Dworskiego, zamieszkałego 
przy ul. Kościuszki 4. Ob. Dworski 
lubi nie tylko sam dobrze pić, ale 
użycza wyrobów monopolewych 


swym dobrym znajomym i to nie ty] | 


ko za gotówkę, ale nawet za zastaw. 
Krytycznego dnia 7 lutego ob. Dwór 
ski okazał się na tyle hojny, że urs- 
czył obficie alkoholem... kwiaty w da 
niczkach. Za swoje piijackie wybryki 
ob. Dworski odstawiony został da 
komisariatu MO, 

W innej restauracji, tym razem ie- 
galnej, należącej do ob. Zielińskiej 
(przy uli Kilińskiego) upijali się pod 
Ccząs służby szoferzy, pozostawiając 
na pastwę losu swe auta. Wódka mu 
siała silnie podziajać na mistrzów 
kierownicy, bo wywołali oni awanturę 
która skończyła się odstawieniem do 
komisariatu MO następujących opo- 


i 


jów: Koźlik Tadeusz (Daszyńskiego 
25), Szłuker Jan (Poniatowskiego 
15), Romkowski Tadeusz (Robotni 
cza 7), Kasznieki Tadeusz (Party 
zancka 6), Królik Józef (Lutomier- 
ska 5), Szidel Benedykt (Majdany 
5), Bal Jan (Zielona 7) oraz Lucki 
Rudolf (Poładniowa 3). Jak widzimy 
galeria pijakówrszoferów powiększy+ 
ła się o wiele nowych nazwisk. 

Na czarna listę pijaków dostał się 
również ob. Wójt Stefan, zamieszkały 
przy ul. Sienkiewicza 15. Po obfi- 
tym „zastrzyku”* alkoholu ob. Wójt 
poęzuł w swych mięśniach niecodzien 
ną krzepę Í wyładował swe siły, bi- 
jac żonę i dziecko. Wojowniczym za 
pedom ob, Wójta położył kres mili 
cjant, zabierając opòje do komisa- 
ristu MO. 

Podobny los spotkał również ob. 
Feliksa Waszkiewicza, zam przy ul. 
Warszawskiej | ob. Leszka Jasiczka 
z ui. Curie-Skłodowskiej 22. Za burdy 
pijackie i zakłócenie spokoju publicz 
nego spotka ich zasłużona kaza. 

Może powyższa wiązka przykła- 
dów będzie przestrogą dia nnych pi 
jaków (Wit. ) 


.  towaroznawstwa, ekonomii 
polityczno - społecznej oraz 
organizacji techniki i handlu; 
c) zorganizować klasowe 
współzawodnictwo i powołać 
w tym celu Komiłet Współza 
wodnictwa w skład którego 
wejdzie Zespół Młodzieżowy, 
opiekun kół ZMP i opiekima 
wie klas. Dla przodującej kla 
sy ufundowana będzie nagro 
da przechodnia, 

d) zorganizować przez kole- 
gów klas licealnych kółka så 
mopomocowe dla niższych 
klas gimnazjalnych; 
e) powołać do życia kółka na 
uki e Polsce współczesnej. 
W ten sposób realizujemy ha 
sło „Młodzież na pierwszą linię 
wałki o plan”, rzucone przez 
przewodniczącego Zarządu Głów 
nego ZMP, kol. Matwina i wzy- 
wamy młodzież szkolną wszyst 
kich szkół pabianiekich, do pod- 
jęcia podobnych zobowiązań, 
M. Drozd 
korespondent szkolny „Głosu”, 


Niedbalstwo Komitetu 


Współzawodnictwa Pracy 
> przy PZPB 


Jak się okazuje, żaden z przodaw 
wników pracy, których jest kilka 
dziesiat, jeśli nie kilkaset na tere- 
nie całych Państwowych Zakładów 
Przemysłu Bawełnianego w Pabia- 
nicach nie ma wpisanych w swych 
książeczkach  przodownika pracy 
sukcesów produkcyjnych od chwili 
wydania legitymacji przodownika! 

Sprawdzaliśmy osobiście książecz 
ki kilku znanych przodowników 
pracy, odnoszących sukcesy produk 
cyjne we wszystkich ostatnich efa- 
pach współzawódniectwa i jak sie 
oxazuje, ostatnie zapiski w książecz 
ice tyczyły okresu przeważnie z ro 
ku 1948! 

Winę za taki stan rzeczy ponosi 
fabryczny Komitet Współzawodnie 
|twa Pracy, który powinien dopil- 
nować, aby przodownikom wpisy- 
wano regularnie do ich książeczek 
wszystkie sukcesy produkcyjne we 
właściwym czasie. 


|  Meldować 


o uszkodzeniu sieci 


radiowęzła 


Dnie 5 b. m. dotychczas nie uję- 
ty sprawca wywołał zwarcie w in- 
stalacji domowej radiowęzła pabia- 
nickiego. Kiika głośników została 
przepalonych. a linia przestała dzia 
lłać. Mieszkańcy ulic; Limanowskie 
80: Sienkiewicza i Zachodniej poz- 
jpawieni zostali audycji radiowych. 
[Linia naprawiona została dopiero 8 
|iutego „a stało się to z winy abonen 
tów, którzy o braku odbioru audy- 
cji zameldowali dopiero po 3 dniach. 
|Na przyszłość przypominamy, że 

instalacji głośniko- 


| uszkodzenia 
| wych należy bezzwłocznie zgłaszać 
1 


|do Radiowęzła Pabianickiego ul 
Koz. 


| Gwardii Ludowej. 
| 

Karygodne lekceważenie 

Dnia 6 lutego b. r. pękła spręży= 
na do parowej maszyny na oddzia 
le 14 PZPB. Maszynista udał się do 
kierownika ślusarni — centrali, a- 
by naprawiono tam pękniętą spre 
żynę. Kierownik ślusarni kategory 
lęznie odmówił naprawy. Wówczas 
|tow. Śledziński, maszynista oddzia- 
jłu 14, udał się do oddziału Nr. 1, 
gdzie naprawiono mu sprężynę w 
ciągu kilku minut. Niepotrzebnie 
jednak stracono całą godzinę, co na 
oddziale 14 równa się 150 mtr. tka 
niny, Czy oddział 14 nie należy do 
PŹPB? Czy też kierownik — śŚlusar 
b nie zna zagadnienia oszczędności 


i nie wie co to jest socjalistyczny 
stosunek do pracy. Pociejewski 
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Czytajcie i rozpowszechniajcie „Głos“ 
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Co pisała prasa łódzka 16 lutego 1930 r. 


DEMONSTRACJE KOMUNISTÓW 
W PIOTRKOWIE 
„Republika" pisze: W sobotę o 
godzinie 6 wieczorem komuniści 
Piotrkowa urządzili demonstracje 
przed gmachem więziernym, wżźno 


e 


Nowa premia 
dla naszych czytelników 
„Milcząca Barykada” 
Jana Drdy 
za 80 złotych 


W ostatnich 
Bibliotek „Trybuny Ludu“ oraz „Try 
buny Robotniczej“ ukazała się książ 


dniach iw ramach 


ka współczesnego pisarza czeskiego 
Jana Drdy pt. „Milcząca Barykada". 

Treść książki zawarta w krótkich, 
interesujących opowiadaniach, zwią: 
zana jest z bohaterską wałką ludu 
czechosłowackiego przeciw hitlerow” 
skim okupantom. 

Niedawno na naszych ekranach 
wyświetlany był film „Milcząca ba« 
rykada', który jest przeróbką filmo- 
wą wspomnianej książki. 

Wszyscy prenumeratorzy. naszych 
pism mogą nabyć „Milczącą Baryka- 
dg“ za dopłatą po 50 zł, przy uregu- 
lowaniu prenumeraty u swego kol- 
portera, 


PAŃSTWOWY TEATR. 
im. STEFANA JARACZA 
(ul. Jaracza 27) 

Dziś o godz. 19,15 sztuka Leona 
Kruczkowskiego pt, „Odwety* w 
drugiej wersji. 

PAŃSTWOWY TEATR NOWY 

(Daszyńskiego 34, tel. 181-34) 

Dziś teatr nieczynny. 

PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

(ul. Obrońców. Stalingradu 21, , 

tel. 150-36). 


Codziennie o godz, 19,15, „Roz 
bitki“, 
PAŃSTWOWY TEATR ŻYDOWSKI 
(Łódź, Jaracza 2) à 


wystawia po raz ostatni sztukę „Mój 
Syn“ w- niedzielę dnia. 19 lutego. 
Najbliższa premiera: trzy jedno- 
aktówki Szolem Alejchema. 
TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„„LUTNIA* : 
(nl, Piotrkowska 243) 
| Czwartek, dnia 16..2. 0 godz, 19,15 
„Królowa Przedmieścia. 
PAŃSTWOWY TEATR LALEK 
„PINOKIO* 
(Łódź, Nawrot 27, tel. 135-74) 
Godzina 9.30. Widowiskó dla szkół 
p.t. „Historia cała o niebieskich mi- 
gdałach*. 
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Głowa znikła natychmiast. 
się, ześlizgnął się wzdłuż ściany na 
Potem znów zapadła cisza. 


Wkrótce pod oknami Jenny zaczął się zbierać tłum. 
Jenny słyszała kroki, tupot nóg, okrzyki: pełne złości i nasila- 


jący się złowrogi hałas. 

— Tu trzymają „feringów*'!... 
niewiernych !... 

— Zabijcie niewiernych i 
Śmierć cudzoziemcom! 


Był to dzień zaduszny, święto muzułmanów. Wierni tłumnie 


Słychać było jak człowiek szarpiąc | 


ich braci! — krzyczano na ulicy, — 


sząc okrzyki przeciw rządom sana- 
cyjnym. Więżniowie na demonstra 
cje swych towarzyszy odpowiedzie 
li śpiewem „Międzynarodówki. W 
pewnej chwili komuniści wtargnęli 
do miieszkania naczelnika więzienia 
i wybili wszystkie szyby w oknach. 
Dopiero pó przybyciu silnych od- 
działów policji komuniści wycofa- 
li się — zawieszając wysoko na słu 
pach przy ulicy Rycerskiej sztan- 
dar, komunistyczny. 

SAMOBÓJSTWO BALETMISTRZA 


„Głos Poranny* donosi z Warsza 
Wy: W dniu wczorajszym podczas 
przedstawienia „Halki“ pozbawił 
się życia 21 - letni artysta balefu 
Stanisław Wyszomirski, Powodem 
samobójstwa były podobno fatalne 
warunki materialne świetnie zapo- 
wiadającego się artysty. 

50.707 BEZROBOTNYCH W ŁODZI 

Liczba bezrobotnych w Łodzi — 
(naturalnie tych „zarejestrowa- 
nych“) osiągnęła 50,707. 

POMYSŁOWY BURMISTRZ 
TUSZYNA 

Przed sądem w Łodzi rozegrała 
się sprawa:.z oskarżenia burmistrza 
'Tuszyna niejakiego Domowicza 
przeciw mieszkańcom tegoż miasta, 
którzy rozpuszczali podobno złośli- 
we plotki o burmistrzu. Na rozpra- 
wie okazało się, że Domowicz — by 
ły policjant — w krótkim czasie do 
robił się majatku ziemskiego oraz 
kilku kamienic; podczas gdy gospo 
datke miejską doprowadził do rui- 
ny. 


ZNIESIENIE PODATKU 
OD KAPITAŁÓW 

Ażeby pójść jeszcze bardziej na 
rękę „cierpiącemu wskutek kryzy= 
su* światu kapitałów — rząd wpro 
wadza całkowite zniesienie podat- 
ku od kapitałów i „rent, ale nie od 
rent dla inwalidów, tylko od rent 

bankowych t tzw. ziemskich. 


TE 


ADRIA — dla młodzieży (Stalina 1) 
„Cytk* — godz. 16, 18, 20 

BAŁTYK (Narutowicza 20) „Puste]- 
nia Parmeńska" II seria — godz. 
17, 19,21 . 

BAJKA (Franciszkańska 81) „Woł- 
ga, Wolga“ — godz, 20. 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) — „Pro- 
gram aktualności krajowych i za- 

granicznych Nr 7“ godz. 11, 12, 18, 
16, 17, 18, 19, 20, 21 

HEL (Legionów 2) dla młodzieży 
„Chłopiec z przedmieścia” godz. 
16, 18.1 20. 

MUZA (Pabianicką 178) — „Miłcze 


nie jest złotem” — godz. 18, 20 
POLONIA (Piotrkowska 67) „Czarci 
żleb“ — godz. 17, 19, 21 


PRZEDWIOŚNIE (Żeromskiego 76) 
„Pustelnia Parmenska* I seria 
godz. 16, 18, 20 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) 
„Siostra lokaja* — godz. 18, 20 

ROMA (Rzgowska 84) „Dzwonnik z 
„NotreDame* — godz. 18, 20 

REKORD (Rzgowska 2) — „Wyspa 
Skarbów“ dla młodz. godz. 16 


„Zagubione dni“, — godz. 18, 20,30 
STYLOWY (Kilińskiego 123) „Boga 
ta narzeczona* — godz. 18, 20 


ŚWIT (Bałucki Rynek 2) „Wielkie 
Nadzieje“ — godz, 17,30, 20 
TĘCZA (Piotrkowska 108) „Niebez” 


pieczeństwo śmierci" — godz. 
16,80; 18,30, 20,30 
TATRY (Sienkiewicza 40) „Czaro- 


dziej sadów“ — godz. 16, 18, 20 

WISŁA (Daszyńskiego 1) 
„Dubrowski* — godz. 16,30, 18,30 
20.30, 

WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) „Pu- 
stelnia Parmeńska" II seria, 
godz. 16,30, 18.30 20,30 

WOLNOŚĆ (Napiórkówskiego 16) — 
„Rajnis* — godz, 16, 18, 20 

ZACHĘTA (Zgierską 26) „Konfron 
tacia“ — godz. 18, 20. 


dół. 


— rozległ się okrzyk. — Zabić 


sebressesron 
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chodzili po ulicy, wykrzykując imiona męczenników Koranu, tańcząc 
w kurzu ulicznym i bijąc się w piersi. 

W takie dnie ze szczególną siłą wybuchała w sercach muzułmą- 
nów nienawiść do cudzoziemców, do „feringów”. 

Ktoś szepnął im, że bramini ukryli w domu kupca kilku znacz- 
nych Anglików. Będą ich trzymać w celu otrzymania bogatego 08 — 


pu od królowej brytyjskiej. 


ali % = Gi 


Nr 47 


ZE SPORTU 


Co nam przyniosą sohota i niedziela 


w dalszych rozgrywkach ligi koszykow ej? 


Prawie każdego tygodnia ma- 
my niespodzianki w 
spotkaniach ligowych koszykówki. 
Ostatnio sensacją swego rodzaju by 
ła porażka Spójni gdańskiej, ponie- 
siona z ŁK3 Włókniarzem i to u 


siebie. Poprzedniego dnia łodzianie 
1, Kolejarz Poznań 16 
2. Spójnia Gdańsk 14 
3. AZS Warszawa 14 
4. Spójnia Łódź 14 


5. Gwardia Kraków 15 


6, Kolejarz Toruń 16 
7. ŁKS Włókniarz 15 
8. Związkowiec Warta 15 
9. Cracovia 13 
10. Kolejarz Ostrów 15 
11, AZS Kraków 13 
12. Stal Świętochłowice 12 
= 

W nadchodzącą sobotę Spójnia 

łódzka wybiera się do swej imien- 


nieczki do Gdańska. Jeśli ŁKS Włók 


ulegli „Kolejarzom* w Toruniu. Tak 
samo było re Spójnią. W sobotę prze 
grała ona z „Kolejarzem* w Pozna- 
niu, a w niedzielę pokonała (po do 
grywce) tamtejszą Wartę. Nastąpiła 
ponadto zmiana „leadera“. tabeli. 
Spójnię gdańską wyprzedził Kole- 
jarz Poznań. A oto tabelka: t 


12:4 729:630 

1:8 597:463 

10:4 678:501 

10:4 764:666 
8:5 523:463 
7:9 745:788 R 
6:9 690:689 
6:9 600:670 
5:8 511:530 
5:10 477:606 
8:10 413:585 
2:10 437:628 

E 


narzowi udało się pokonać tamtejszy 
zespół, dłaczegożby nie miała tego 
dokonać Spójnia? Jak widać z tabel 


je 


Na stadionie „Dynamo“ 


W mistrzostwach świata panczenistki radzieckie jak już 
donosiliśmy odniosły wielki sukces zajmując wszystkie 
czołowe miejsca. Oto one: od lewej Karelina, Konda- 
sędzia zawodów Mielnikow 


kowa, Łukowa, Krotowa i 


Lekkoatletyczne zimowe 


Fizycznej w Przemyślu w dn. 18 i 
19 bm wywałały ogromne zaintere- 


ników jest rekordowa, 

Do: mistrzostw zimowych zgłosiły 
się 32 drużyny liczące 381 lekko- 
atletów i lekkoatletek, przy czym 
brak zgłoszeń z klubów okr, poznań 
skiego. (Z czołowych zawódnikó 


KÁ 


11,57 Sygnał czasu i Hejnał, 12:04 
DZIENNIK POŁUDNIOWY. 13:30 
Koncert rózrywkowy, 14.00 Kronika 
ZSRR i krajów demokracji ludowej, 
14,30 (Ł) Arie operowe i pieśni St. 
Moniuszki. 14,55. Walce polskie, 15,8 
„Budujemy Nieznanówo” — audycja 
dla świetlic dziecięcych. 15,50 Muzy 
ka rozrywkowa. 16,00 DZIENNIK 
POPOŁUDNIOWY. 16,25 (Ł) Audy 
čja Mozartowska. 16,45 (Ł) Słucho- 
wisko „Wałerka -nie = jest . kujon*. 
17,00 „Słuchamy muzyki“, 17,35 (£) 
„Śpiewamy. pieśni młodzieżowe“ 
audycja  słówno-muzyczna * w. oprac, 
mgr M. Drobnera. 18,00 Komentarz. 
18,05 Odpowiedzi fali 49, .18,15 Mü- 
zyka ludowa. 18,40 Wszechnica Ra 
diowa* kuts I — Wykład z cyklu: 
„Elementy biologii", 19,00 Muzyka. 


19,15. „Bunt: Starego teku“ — slu- 
chowisko. 20:00 DZIENNIK WIE- 
CZORNY. 2040 Muzyka rozrywko- 


wa. 21,00 Koncert, Transmisja z Bu 
dapesztu, 21.40 Opowieść radiowa 0 
Adamie Mickiewiczu. 22,00 (Ł) „Ro 
botniey łódzcy dyskutują nad no” 
wym filmem węgierskim „Piędź zje 
mi* — felieton J. Stefańskiej, 22,20 


LLL 


— śmierć „feringom“ t... 


| 


sowanie. Liczbą zgłoszonych zawod rozpoczęcia mistrzostw 
, | skiej 


| 
| 


| 


gzraPSKZKNFZERRNERE 


381 zawodników startuje 


w zimowych lekkoatletycznych mistrzostwach Polski 


mistrzo- | wezmą udział; Ogłobin, Krzesiński, 
stwa Polski, które odbędą się w ha- | Korban, Stawczyk, Adamczyk, Pasz 
li Wojewódzkiego Ośrodka Kultury | kowski, Mitanowa, 


Hofman, Puzio, 
Borowcówna, Kiszka, 

W sobotę 18 bm, to jest w dniu 
w przemy= 
hali odbędzie się uroczysta 
akademia z okazji utworzenia Głów 
nego Komitetu Kultury Fizycznej 
oraz zjazd trenerów PZLA poświę= 
cony omówieniu zasad szkolenia na 


iw. | rok" 1950. 


Co usłyszymy przez radio 


Koncert. Transmisja do Czechosło= 
wacji. 23,00 OSTATNIE WIADOMO 
ŚCI. 


WIĘKSZE WYGRANE 
-B58 LOTER 1a 
G-iy dzień: ciągnienia. -ti klasy 


trawna wygrana ania 1.000.000 zł 
padia na Nr 94080 w Warszawie, 


Wygrane po 500.000 zł padły -na 
NrNr: 6096 67818. s- 

Wygrane po 200.000 zł padły na 
NrNr: 74597 78140 832947, 

Wygrane po 100.000 zł padły na 
NrNr: 3820 5309 13687 17849 26551 
-38026-87444 358866 45497 57084 7853 
82140 87555 89641 107819 108336, 

Wygrane po 40.000 zł padły na 
NrNr: 3025 3919 7199 7577 10567 
10791 37828 43684 45450 46363 56543 
68759 17665 83823 86478 88165 88464 
92384 95302 97422, 


Zabijcie „feringów' i ich braci!... 


Jenny słuchała ze strachem niezrozumiałych krzyków. Tłum 
robił się coraz gęstszy, na dom posypał się grad kamieni. 


— Tam są oficerowie!... Najwięksi wśród sahibów! 


Porozu- 


mieją się ze swoimi i sprzedadzą miasto: 
— Tak! Takl.. Wszystkich nas wygubią!... 
— Dawać ich tut... Wyłamać drzwi! 


Ciężkie zewnętrzne drzwi jeknęły 


pod ciosami. Jenny rzuciła 


się do wewnętrznych pokojów domu. Z tylnej izby wyjrzał straż- 


nik. Był blady. 


--T tu wałą!.. — pokażał Jenny małe drzwi. prowadzące na 
wewnętrzne kryte podwórze domu. 
1- Puszczaj!.... Puść mnie do niej! — usłyszała Jenny znajomy 


głos. 


Odepchnąwszy strażnika, wbiegła do pokoju hinduska dziew- 


czynka w białej sukience. Była to ta sama dziewczynka, 


którą Jen- 


ny widziała podezas drogi, a rrzedtem w Kalkucie. 


Hinduska dyszała ciężko, * 


— Źle jest! — powiedziała. — Muzułmanie są bardzo źli. Ktoś 


im powiedział, że są tu trzymani oficerowie - sahibowie. 
Na zawnętrzne drzwi z nową siłą posypały się uderzenia, 
— śmierć!.. śmierć!.. Zabić cudzoziemców! 


— C, 


robić? — spytała Jenny. — Zaraz się tu wedrą! 


Dziewczynka rozejrzała się po domu. 
—- Chośź ze mną! — powiedziała i wzięła Jenny za rękę. 
Obie przebiegły kilka pustych, na pół ciemnych pokojów, od- 


ki trzy zespoły: Kolejarz Poznań, 
AZS i Spójnia łódzka posiadają po. 
4 stracone punkty. Niewątpliwie „Ko 
lejarzi AZS „potkną się" jeszcze w 
dalszych rozgrywkach, eo może wyjść 


tylko na dobre łodzianom. A- więc 
walczyć trzeba ambitnie do końca 


rozgrywek, 
W niedziele Spójnia .zawadzi* o 
Toruń, gdzie zmierzy się z tamtej” 
szym Kolejarzem. Tutaj zwycięstwo 
łodzian jest więcej niż pewne. 

ŁKS Włókniarz ma tylko jedno 
spotkanie, ale b. ciężkie. Mianowieie 
spotka się ż AZS w stolicy. Aby u 
dowodnić, że zwycięstwo w Gdańsku 
nie było dziełem przypadku, a tylko 
wynikiem solidnej pracy, muszą lo- 
dzianie wygrać mecz w Warszawie. 

Poza tym Warta gra w sobotę z 
AZS w Krakowie, gdzie winna zwy- 
ciężyć. W niedzielę Warta zmierzy 
się ze Stalą w Świętochłowicach, 
gdzie również powinna przechylić 
szalę zwycięstwa na swoją stronę. 

Kolejarz Ostrów spotka się ze 
swym imiennikiem z Poznania, fa- 
worytem tych zawodów. 

Wreszcie w Krakowie „Święta woj 
na”, Cracovia zmierzy Się z Gwar- 
dią. Ta ostatnia ma 100-procentowe 
szanse na wygranie tych zawodów. 


Uwaga członkowie 
ŁKS Włókniarz! 


W zwiazku z akcją G. K. K: F. 
odnośnie upowszechnienia Kultury 
Fizycznej i Sportu — Zarząd ŁKS 
„Włókniarz” zwołuje na piatek, 
dnia 17 lutego 1950 r., © godz. 19 
zębranie aktywu sportowego wszyst 
Kich sekcji celem omówienia tych 
zagadnień i podjęcia zobowiązują- 
cych uchwał. Na zebraniu prezes 
klubu ob. Dąbrowski Marian wy- 
głosi referat p. t. „Nowy etap wal- 


ki o upowszechnienie Kultury Fi- 
zycznej'. 
Zebranie odbędzie się w sali 


PZPB Nr. 3 przy ul. Piotrkowskiej 
293-5; 

Kierownicy sekcji dopilnują pod | 
osobistą odpowiedzialnością, ażeby 
udział w zebraniu był jak najlicz- 
niejszy. 


W poniedziałek 


Pływacy słowaccy 


startują w Łodzi! 

Wczoraj Łódzki Okręgowy Zwią. 
zek Pływacki otrzymał wiadomość z 
Warszawy, że w niedzielę wieczorem 
przyjeżdźają do Polski pływacy Braty 
sławy i w poniedziałek startować bę 
dą w Łodzi. 

Wiadomość ta zaskoczyła ŁOZP, 
który spodziewał się plywaków Braty 
sławy dopiero w marcu. Niezwłocznie 
jednak przystapiono do dzieła, Wszyst 
kie pracs organizącyjne są już w to. 
ku, 

Pływacy Bratysławy będą startowa 
H w Polsce tylko jeden raz w Łodzi. 
Zawody rozłożóno na dwa dni; ponis. 
działek i wtorek, 


Kącik: szachowy 


I runda Kl, A. — 19. IL 50 r. godz. 
10: 

1. Ogniwo — Włókniarz — Zgierz 
(Łódź, Wólczańska 5). : 


2. A. Z. $. — Spójnia — (Łódź, 
Południowa 10). 

3. Związkowiec — ŁKS — Włó- 
kniarz — (Łódź, Piotrkowska 262). 

II runda Kl B. — 19, IL 50 r. 
godz. 10: è 


1. Ogniwo IL — pauzuje, 

2 A. Z. S$. II — Włókniarz — Pa 
bianice — (Łódź, Al. Kościuszki 21). 

3. Bawełna — Spójnia II —(Łódź, 
6-Sierpnia 8). 

4. Włókniarz — Zgierz — Kole- 
jarz — Koluszki — (Zgierz, Szczę= 
śliwa 12). 

5.Ł. K. S. — Włókniarz — Stal— 
(Łódź, Piotrkowska 272a). 

6. Budowlani — Zwięzkowiec — 
(Łódź, Zachodnia 63). 


a nie opadać na duchu, |. 


. z 
Prezydium 
z z - 
Głównego Kom itetu 

Kultury Fizycz nej 

godnie z wytycznymi uchraly 

Biura Politycznego KO PZPR 

| z września roku ubiegłego w spra 
wie kultury fizycznej i sportu 0-- 
raz z ustawą Sejmu RP, z dna 
30 grudnia r. ub, — powołany zo 
stał do życia Główny Komitet Kul 
tury Fizycznej przy Prezesie Ra. 
dy Ministrów, 

Na wułosek Prezesa Rady Mini 
strów Prezydent R.F, ob, Bolesław 
Bierit mienował przewodniczącym 
Głównego Komitetu K, F. posła 
Lucjann Motykę, dotychczasowego 
dyrektora Głównego Urzędw Kultu 
ry Fizycznej. 

Na wniosek zainteresowanych 


ministrów i organizacji, jako wieć 
przewodniczących Prezes Rady Mi 
nistrów powołał: 
~ ]) Aleksandrą Burskiego — wj. 
ceprzewodniczącego CRZZ, 2) Zdzi 
sława Wróblewskiego — sekreta- 
rza Zarzadu Głównego ZMP, 23) 
Widndysława Jagusztynt — wice. 
przewodniczącego Zarządu Główne. 
go ZSCh; s 

jako sekretarzy: wicedgrektorów 
GUKRF Edmunda Kosmana' 1 


Henryka Szemberga; 


3 


jako członków Prezydium: -1) 
wicaministrą oświaty Henryka Ja. 
błońskiczd, 2) wiceministra zdro- 
wia Bogusława Kożusznika, 3) Gł, 
Inspektora Wojsk. Inż, MON Je- 
rzego Bordziłowskiego, 4) Szefa 
Zaopatrz . MBP pk. Apolinarego 
Mineckiego, 

T plesarne posiedzenie Głównego 
Komitetu Kultury Fizycznej odhe 
dzie się w dniu 18 lutego br, 6 go- 
dziuie 10 w jednej z sal kanferen 
cojnych Seim Ustawodawczego 
R P, przy ul, Wiejskiej 4, 


Dlaczego nie w Łodzi? 


Przyjazd pięściarzy 
LSR do Polski 


W dniach od 24 — 28 lutego b. T. 
na terenie kraju będzie przeprowa 
dzona akcia popularyzacji zbliże= 
nia kulturalnego z Czechosłowacją 
pod nazwą „Dni lutowe". Akcja ta 
ma na celu "upamiętnienie daty 
przewrotu lutowego w CSR. 

W dziedzinie spórtu w ramach 
tej akcji przybędzie do Polski dru- 
żyna pięściarzy czechosłowackich 
(Sokoł Hranice), która rozegra kil- 
ka spotkań, a mianowicie: w Byd= 
goszczy, Szczecinie i Warszawie. 
Mecz w stolicy przewidziany , jest w. 
dniu 26 bm. = 


Na teduwiskach ESR 


PRAGA (obsł wł.) W dalszym cią- 
gu swego tournée po Czechosłowacji 
drużyna szwedzkich hokeistów Mar 
teus Pojkarna rozegrała mecz w O- 
strawie. 

Przeciwnikiem Szwedów był -ze- 
spół Witkowice-Zelezarny. Spotkanie 
to zakończyło się zwycięstwóm dru- 
żyny szwedzkiej 4:3 (1:0, 1:2, 2:1). 


té 


GŁOS 


Organ Łódzkiego Komitetu 1 Woje- 
wódzkiego Komitetu Polskiej Zje- 
dnoczonej Partii Robotniczej 
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sunęły szczelną, płócienną zasłonę i znalazły się w dużej, niskiej 
sali, zastawionej tapczanami. W bogato ozdobionych niszach wzdłuż 
ścian, stały malowane skrzynie, leżały poduszki, 

Była to „zenana* — kobieca połowa domu. 

— Wyprowadzę cię stąd — powiedziała Lela; — Nie hój się, 


ubiorę cię, jak się należy, 


Lela otworzyła skrzynie. Na podłogę wysypały się różnokoloro- 
we sukienki, wyszywane czepeczki, jedwabne szale, szarawary, Ko- 


rale. 
— Patrz! — rzekła Lela, 


: Pośpiesznie wciągnęła na Jenny długą, lamowaną u dołu spód- 
nicę. Potem wydobyła wyszywaną krymikę i ułożyła ja na głowie 


dziewczynki. 
— Niedobrze! 


Lelą z niezadowoleniem cmoknęła językiem, 
Jasne kosmyki włosów Jenny sterczały na wszystkie strony 


spod czapeczki. 


Lela zerwała z głowy Jenny krymkę i rzuciła na podłogę. 
— Masz włosy żółte, jak ryżowa słoma — mówiła zmartwiona 


patrząc na dzieweczkę. 


Twarz i ręce Jenny mocno się opaliły pod indyjskim słafńicem, 
oczy miała czarne z ciemnymi obwódkami, takie, jakie często zda- 


rzają się u hinduskich dziewcząt. 
Co zrobić z nimi? 
— Wiem — rzekła Lela, 


Tylko warkacze, jasne warkocze. 


4, c. h. 
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